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ł J s t P i i i s ^ w o  C h i n .
Konflikt rosyjsko-chiński, który iaaa chwila 

groził wybuchem wojny, skończył się w piątek 
ubiegłego fygodnia p o k o j o w o .  Na ultimatum 
rosyjskie, domagające się od rządu cnińsKiego 
odpowiedzi w ciągu trzech dui, rząd ten odpo­
wiedział, że spełń, wszystkie żądanm rosyjskie 
i ze w całej pełui wygasający traktat handlowy 
odnowi i będzie nadal ściśle przestrzegał jego 
postanowień C h i n y  u s t ą p i ł y  t e d y  c a ł ­
k o  w . c i e w p r z e k o n a n i u  o s w o j e j  b e z ­
s i l n o ś c i ,  tembardziej, ze zarządzona niemal 
równoczesne irobkiizacya japońska świadczyła, 
iż rząd tokijski skorzysta ze sposobności, aDy 
pod jakimś błahym pozorem z a j ą ć  p o ł u d n i  o- 
w ą M a n a u r y ę

Tym razem tedy udało sie Rosyi odnieść bez­
krwawe zwycięstwo nad odradzającemi się Chi­
nami. Czy jednak w niedalekiej przyszłości nie 
będzie ona musiała drogo jeszcze to zwycięstwo 

'okupić, to kwestya, którą w piątek pouczas dy- 
skusy1 nad budżetem ministerstwa spraw zi 
granicznych w Dumie, poruszył w mowie swej 
przywódca kadetów prof. M i 1 u k o w w SDOSób. 
który ogromnie się nie podobał całej prasie rzą­
dowej i leaKcyjnej

Leader kadetów wziął sobie za łatwy cel u- 
dowoanić, że rząd rosyjski niczego się nie na­
uczył i niczego nie zapomniał w ciągu ostatn.ch 
lat sześciu. Podobnie jak do awantury mandżur­
ski^ i portarturskiej zachęcony przez Niemcy, 
tak teraz w myśl i eh wskazówek rozpoczął on 
nową awanturę kuldżańsko-moneolsKą, którą 
z konieczności doprowadzić musi do tak samo 
opłakanych rezultatów, do jakich doprowadziło 
uparte, szukanie, niezamarzających portów na 
brzegu Ot eanu Spokojnego. Rosya, wedle H.ra- 
kewu, niema żadnych interesów lealnycli, któ- 
reby uz isaatfiąły jej postępowanie agiesywue 
i, obec hin. V, ysuwany jako argnmeut ucisk, 
któremu rzekomo ulegają kupcy rosyjscy w Mon­
golii, nie wyi rzymuje najlżejszej krytyki. Kupcy 
rosyjscy nowiem, uzyskawszy, azięki tiaktatowi 
7 Chinami z r. 1881, monopol na handel w Mon­
golii bez ceł, zaczęli ten swój przywilej wyzy­
skiwać w tak bezecny sposób, że sam. autoro- 
wie rosyjscy, jak n. p. Swiecz.nikow, stwier­
dzają iż Landel rosyjski w Mongolii na wszy­
stkie cechy bezkarnego rozboju na gładkiej 
dredze, ale n„g .handlu* $hc też dziwnego, :e 
w takich waiunkach Mongołowie nio clioą ku­
pować od Rosyan i wolą otrzymywać towary 
od kupców duńskich, którzy dostarczają im ich 
po cenach znacznie niższych, a w jakości zna­
cznie lepszej.

Agresywność Kosyi wobec Chin może przy­
nieść pożytek tylko chyba jednej Japonii, któia, 
chcąc utwierdzić iię na lądzie azyatyckim. dą­
ży do zagarnięcia południowej Mandżuryi je ­
szcze zanim Chiny zdołają wzmocnić się w dro­
dze rozpoczętych obecnie reform, a Stany Zje­
dnoczone ukończą buaowę kanału panamskiego. 
W  raktacie rosyjsko-japońskim z roku 1910 
istnieje podobno tajna klauzula, w której rłosya 
uz aje, żt główne swoje interesa ma w Mon- 
guiii, zaś Japonia w Mandżuryi.

To też na podstawie tej' klauzuli prasa ja­
pońska. zaraz po wybuchu konfliktu rosyjsko- 
panońskiego, zaczęła wzywać rząd, aby poczynił 
przygotowania do zaanektowania Mandżuryi noł 
Przygotowania te rząd tokijski poczynił też isto­
tnie na wielką skalę. Wzdłuż kolei południowo- 
mandżurskiej skoncentrowano znaczne siły woj­
skowe, gotowe w każdej chwili do ODsadzenia 
ważniejszych punktów strategicznych w kraju.

Japonia czeka tylko, aby Rosya ze swej 
strony rozpoczęła kroki zaczepne pizeciw Chi­
nom w Mongolii i Kuldży, ‘  poczem sama na­

tychmiast przystąpiłaby do okupacyi Man- 
dżuryi.

Milnkow upatruje jednak wielką różnice mię 
dzy Japonią a Rosya. Oto gdy Japonia, za 
jąwszy Maudżuryę, usadowi się w niej i utwier 
dzi na zawsze, to Rusya swoich —  łatwych

zdobyczy nie bęazie mogła długo utrzymać, mimo 
że staną się cne dla niej powodem do nowych 
i coraz większych, a zupełnie nieprodnkty wnych 
wyaatków. Nia ulega bowiem żadnej dla Miła­
kowa wątpliwości, że Japonia, zabrawszy Chi­
nom, co jej będzie potrzebne, poiem zawrze 
z nmmi sojusz, którego ostrze skieruje się prze 
eiw Rosyi, która, wobec takiego związku caiej 
rasy żółtej, okaże się całkowicie bezsilną. Wów 
czas Rosya straci to, coby teraz bez trudu 
wnięia, i jeszcze coś ze swojego dołoży.

Na końcu swej mowy Milukow. zastanawiając 
się nad przyczynami rzeczywistemi tej agre­
sywności rosyjskiej wobec Chin. wyraził prze­
konanie, że podobnie jak w aferze mandżursko 
ko.eańskiej, tak i obecnie wchodzą w grę iufe- 
resa wysoko postawionych osób.

Mianowicie od jakmgoś czasu mówi się głuśno, 
że rodzinne dobra cara, mianowicie okręg ner 
ezyński i ałtajski, stanowiące własność osobistą 
rodziny carskiej, leżą tak blisko granicy chiń­
skiej, że ze strony Chin są stale zagrożone. Ma 
to być motywem do dalszych poabojow na Chi­
nach, który w najwyższych sferach najwięcej 
znajduje posłuchu. Mamy ta więc do czynienia 
z motywami rcsyjskic polityki zagranicznej zu­
pełnie analogicznymi z tymi, którymi kierował 
się car, dając swoje przywolenie na awantur­
niczą politykę Aleksiejewa w Mandżuryi. Jak 
wiadomo, chodziło wówczas o ogromne przed­
siębiorstwo ekspioatacy; lasów nad rzeką Jalu, 
które -zorganizował Bezobrazow, & ktorego 
głównym akcyonary uszom był —  sam car...

Uroczystości jub leuszo^e 
we Włoszech.

Bnia 10 marca minęłu lat bO od chwili, w 
której po wypędzeniu 3urbonów z Królestwa 
neapohtańskiego przez Garibaldiego i po zaję 
ciu kilku prowincyj państwa kościelnego przez 
wojska Piemontu, pierwszy parlament ogóluo- 
włuski uchwalił utworzenie k r ó l e s t w a  w ł o ­
s k i e g o .  Ostateczne zjednoczenie całych Włoch 
w! jedno państwo dokonało się wpiawdzie do­
piero v latach 1866 —  po odebraniu Austryi 
całej Wcnecyi — oraz w roku 1870, po 
wcieleniu reszty państwa kościelnego wraz 
z Rzymem — jednakże dniem naiodziu króle­
stwa włoskiego był jUż taktycznie dzień 10 
marca 1861 roku. Państwo to obchodzi tez obe­
cnie pięćdziesięcioletni jubileusz swego istnienia.

Oficyaine uroczystości jubileuszowe, w któ­
rych wezmą udział rząd i awói, rozpoczną się 
dopiero dnia 27 b. m ; uroczystości narodowe 
rozpoczęły się jnż w piątek 17 b. m. i to w Tu­
r y n i e ,  dawnej stolicy Królestwa Sardynii, a 
następme Piemontu. Tam, w dniu tyra odbyło 
się świetne, uroczyste zgromadzenie burmistrzów 
i wójtów wszystkich miejscowości, które w ro­
ku 1861 należały do królestwa Sardynii. Przy­
bywających ze wszystkich stron osobnemi po­
ciągami reprezentantów tych gmin, witała na 
dworcu turyńska rada miejska, poczem imponu­
jący pochód ruszył do Mole Antonelliana, gdzie 
w obecności księżniczki Letycyi, księcia Genuy 
i ministra finansów Fac/y. odbyła się wieka 
manifestacya, podczas któiej wygłaszano mowy 
na cześć idei zjednoczenia Włoch. Miasto było 
wspaniałe udekorowane. Po południu Rada miej­
ska dała na cześć gości bankiet, do którego 
•.asiadło L600 uczestników, a wieczorem odbył i 
się iluminacya.

Podobne uroczystości urządzono w M e d y o- 
l an i e ,  3 o l  oni  i i G e n u i  oraz w wielu 
mniejszych miastach.

Ku uczczeniu tego jubileuszu otwarte zosta­
ną wielkie wystawy przemysłu i sztuki w T u ­
r y n i e  i R z y m i e .  Naród włoski spodziewa 
się, że jubileusz ten ściągnie w tym roku do 
Włoch, a zwłaszcza do Rzymu krocie tysięcy 
gości z całego świata. Mięazy innymi przybyć 
ma około sta niemiecko-liberalnych czionków 
austryackie;1 Rady państwa.

Przesilenie soblnefeue we K t e z e  K
Niespodziewanie zupełnie początek włoskich 

uroczystości zakłócony został p r z e s i l e n i e m  
g a b i n e t e w e m ,  i to, iąk wnosić można z de­
pesz, pozornie przynajmniej me umoty wowanem 
żadną koniecznością. W sobotę — już przy 
końcu posiedzenia włoskie Izby deputowanych 
stanęła na porządku dziennym sprawa reformy 
wyborczej. Komisya I 8y, której przekazane 
dotyczący projekt, oświadczyła, żo potrz )uj< 
dłuższego czasu na przestudyowanie wszelkich 
systemów ot dynacyj wyDorczycb < Do sprawo^ 
zdania tego zgłosił deputowany ■ E e r t o 1 > n i 
wniosek, ażeby komisyi nie naglić do przyspie­
szenia tej ważnej sprawy ponieważ mogłoby to 
zaszkodzić powadze Izby Ze strony soeyalisty- 
cznej odpowiedziano na to zarzutem, żn w ko 
łach rządowych istnieje widocznie zamiar prze­
wlekania reformy, uraz wnioskiem, ażeby 
komisyi wyborczej wyznaczono ścisły termin do 
przedłożenia sprawozdania. Wniosek ten uzy­
ska;. poparck stionnictwa radykalnego, którego 
dwóch członków, Sacchi i Creda? o, zasiada, w 
gabinecie.

Prezydent gabinetu L u * z a t t i .oSiw.'a(3ciiył 
wówczas, że we wniosku tym widzi i  k r y t e  
v o t u m  n i e u f n o ś c i  i dał do zrozumienia, ze 
pragnąłby, aby kwestyę tę postawiono jasno i 
otwarcie na porządku dziennym. Izba przyjęła 
wówczas porząuek dzieany, zgłoszony przez 
dep. Tozziego, w Którym oświadcza, że przyj­
muje dc wiadomości oświadczenie komisyi dla 
reformy wyborczej, co równało się o d r z  ce- 
m u  w n i o s k ó w  o wyznaczenie jej ścisłego 
terminu ukończenia prac*

Porządek ten przy-ęio £65 głosam przeciwko 
70, rząd otrzymał więc dustateczne znpełuie wo­
tum zaufania; punieważ atoli p r z e c i w k o  po­
rządkowi temu głosowali także członkowie par- 
tyiradykalne^, m i n i s t r o w i e  S a c c h i  i C r e -  
d a r o  z r e z y g n o w a l i  ;e s w o i c h  t e k  mi- 
n i s t e r y a l n y c h .  To d '  teg? stopnia rozdra­
żniło prezydenta gaoineti L u z z a t t i e g o ,  ż e  
w i a z  z c a ł y m  g a b i n e t e m  p e d a ł  s i ę  do 
d y m i s y i.

Jaki będzie przebieg tego przesilenia, trudno 
dziś przewidzieć- M o/iiwą jest rzeczą że Luzzat- 
a ponowuie utrzyma m isję ulwoiztnia gabine­
tu. Ogólnie przypuszczaj?, że zdecydował się on 
na- krok tak* włuśnie_ pizyczyny," ażeby 
zagmatwaną sytuaoyę wyjaśnić i umożliwić n 
tworzenie nowego gabinetu przed dniem 27 bm. 
przed dniem, w którym mają się rozpocząć ofi- 
cyalne uroczystości jubileuszowe.

(T e l .  „N. R e f o r m  y “ .)
Rzym, 20 marca.

„V ita“ donosi: Z powodu głosowań.a radyka­
łów przeciw porządkowi dziennemu P o z z i e g o ,  
przez co usunęli się om z szeregów większości 
rządowej, radykałui ministrow.e S a c c h i  i 
C r e d  ar  o wyrazili chęć zgłoszenia aymisyi. 
Radykalni deputowani oświadczyli obu mini­
strom, że ich „votum“ nie stanowo braku zau­
fania do gabinetu. Ponieważ chodziło tylko o 
różnicę zdań między częścią Izby a komisyą, 
nie ma powoda do przesileń a gabinetowego. 
Mimo to na radzie mimsteryalnej S a c c h i  i 
C r e d  a r o  przedstawili zamiar p o d a n i a  s i ę  
d o  d y m i s y i ,  co niezawodnie d o p r o w a d z i  
d o  p r z e s i l e n i a  w c a ł y n  g a b i n e c i e .
' Prezydent ministrów Luzatti złożył królowi 

wczoraj przedpołudniom sprawozdanie o sy­
tuacji.

Rzym, 20 marca.
Ag. Stefauiego dom si. Ponieważ większość 

radykałów głosowała wbrew inteneyom rządu w 
sprawie prac komisyii, wybranej dia reformy 
wyborczej, ministrowie Saccni i Credaro podali 
się do dymisyi. % powodu tego cały gab.net 
uchwalił jednogłośnie podać się do dymisyi. 
L u z z a t t i  w r ę c z y ł  w c z o r a j  k r ó l o w i  
d y m i s y ę  c a ł e g o  g a b i n e t u .  Król zastrzegł 
sobie czas do namysłu.

'  iSP3iKl'B C?mlE20 k&pltilłu,
. Prawdziwą niezależność daje narodowi jego 

lozwćj ekonomiczny. Zrozumieli to dawno Czesi 
i dzięki temu są w Austryi pierwszym naro 
dera słowiańskim, który w walce ze swoim wro­
giem potrafu się skutecznie uwolnić od zale­
żności eKonomicznej od niego i stanąć o wła­
snej sile na tem polu. ; -

* Czesi rozrastaj? z dniem Kazaytn na pom u 
konomicznem i iiuansowem," a wzrost ten jest 
jest tak szybki, że im tego tylko pozazdiościć 
można. W ostatnich czasach, jak z ledością no- 
tc je czeska prasa, powstały w Czechach i po za 
Czechami nowe liczne finansowe i gospodarcze 
przedsiębiorstwa, lub też dotychczasowe insty 
tueye zostały powiększone i ulepszone. Fkspan- 
zya czeskiego kapitału w ostatnich czasach roz 
szerzyła tak znacznie swój zakres działania, że 
dzieiaj kapitai czeski już i w międzynaroaowem 
życia gospcdarczem ma duże znaczenie. W ostat­
nie! dniech np. założono wielki bank czeski
* Bułgaryi. Przed tygoduiem założyli Czesi w 

Budapeszcie „Węgierski ’ bank przemysłowy" 
pod egidą czeskiego banku przemysłowegc „L - 
nion“ , w Budapeszcie też jeaen z najpotężniej­
szych. tanków czesKich „Żivnostenskr Banka“ 
założył nibdawno swoją filię. Jeżeli nię zważy, 
źe czeski kapitał zastąpiony Jest przez fili i 
banków praskich prawie we wszyslkien większych 
miastach w Austro-Węgrzech szczególnie jednak 
w Wiedniu, Frako.vie, Tiyescie, Lwowie, Lu 
blanie i Ozerniowcach, i że oprócz tego posia 
dają Czesi w N. Jorku bank swój dla emigran­
tów, nadto że w Warszawie istnieje od me 
dawna bank czesko-polski, oraz jeżeli się przy­
pomni, że Czesi do dzisiaj mają wogóle 12 cen- 
tialnych olbrzymich' instytucyj finansowych, 
współzawodniczących bardzo skutecznie n& wszy­
stkich polach bankowości z niemieckim kapita­
łem, to można rzeczywiście mówić o niesłycha­
nym rozwoju, o wielkiej ekspanzyi czeskiego 
kapitału. -
1 Na czele czeskiej bankowości stoi potężna 

instytucya finansowa „Żivuostenska Banka* w 
Pradze, założony orzed 40 laty przy pomocy 
małego kapitału. Dzisiaj ma ten zasład 13 wiel­
kich filij, liczne kam ory wymiany w Austryi, 
tas, że j6st on obecnie prawdziwą potęgą finan­
sową w Austro-Węgrzech. z której Czesi mogą 
być dumni.

Niedawne oanyłG się walne zebranib tego 
bi-ńku w Pradze Czysty zysk przy kapitale 
akcyjnym-60 milionów, wynosił za rok 19iO 
sumę 4,i61.132 kor. (w roku 1909 wynosił 
2,836.452 kor.). Podwyższono na tern zebraniu 
kapitał akcyjny do 80 ruilionów kor. i uchwalo­
no założyć pięć dalszych jego filij, jedną w Li- 
bercu, tak zaciekle .bronionym przez Niemców 
przed „czeską inwazyą*. Oprócz'zajmowania 
się właściwymi interesami pieuiążnymi, bank teu 
bierze udział czynny także w rozmaitych wiel­
kich przedsiębiorstwach przemysłowych i kapi­
talistycznych spekulacjach, co mu przynosi wy­
sokie zyski.

Oprócz tej instytucji powstał w Fradze w 
ostatnich dziesiątkach lat cały szereg wielkich 
zakładów bankowych, z Których dwa są prze- 
dewszystkiem najbardziej znane. Są to Czeski 
bank przemysłowy i Centralny bank czeskich 
Kas oszczędności. Na Morawach lównież znaj­
duje się cały szereg dobrze prosperujących ban­
ków czeskich, Śląsk zaś cały jest zalany filia­
mi Kas czeskich tafc z królestwa, jak z Moraw.

Ten ogólnikowy przegląd czeskich banków 
daje już pewien obraz niezwykłego rozwoju 
ekonomicznego i dobrubytu materyalnego Cze­
chów. Tem się także tłomaczy zwycięski bój 
tego narodu z potężnym finansowo narodem 
niemieckim, że Czesi skutecznie i szybko eko 
nomicznie się rozwijają i uniezależniają się od 
kapitału niemieekiego.

W  Galicy i czeskie banki robią świetne inte­
resa i doskonale współzawodniczą z naszym' 
baukami. Ten komplement dla czeskich finansi­
stów jest zarazem słuszną przymówką nod adre­

sem uaszj Cu kas polskich,' których ekspauzya 
nie ua się wprost porównać z zalewem czeskie­
go kapitałę

O na kry2»2Ch,
Lni? j.2 b. m. odbył aię w M o r a w f k i e j  

( / s t r a w  e 1’ ozny birdzo wiec w sprawi* r a ­
t o w a n i a  D o m u  P o l s k i e g o  w tem mieście. 
Zgromadzeni wybrali honorowym przewodniczą­
cym prof O. B u j w i d a ,  chcąo prze to w y­
razić mu wdzięczność za jego niezwykłą Oi_ ir- 
uośc, okazywaną htah w -spraw ie Domu Pol 
ssiego w Mor. Oslrawie. ___

Szereg przemówień rozpocza1 dyrektor Tow. 
buaowy Domu Polskiego dr W r ó b e l ,  zazna­
czając z radością, że sprawa Domu olskiego 
jest na doprej drodze, ponieważ Zarząd t-iiówny 
T S. L., po dokładnem zbadania, powziąć przy­
chylną decyzję, a mianowicie ma zamiai nabyć 
Dom Polski dia celów szkolnych. Red J  a r o s z 
wykaza* ważność tej placówki - dli Moraw i 
Śląska. L y i, W o y n a r o w s k i  wyjaśnił, że pis- 
kąca sprawa budynku szkolnego dla szkoły 
ludowej i wydziałowej znajdzie najlepsze za; 
łatwienie, jeżeli T. S. L. zanap1’ Dom Polski 
i dobudnje dwupiętrowy oudynes na przytyk, 
jącei parceli.

PiZemawiali jeszcze dr S e i d l ,  dr B u j w i d  
Który oświadczył, że nie można żadną miarą do­
puścić do upadku tej polskiej placówki oraz 
paru górników. W  imieniu Wydziału ścisłego 
Głównego Zarządu T S L . przemówił p. T a - 
b a c z y ń s k i .  zawiadamiając zgromadzonych, że 
tenże Wydział T  S. L  postauuwił sp^aw^ 
Domu Polskiego bardzo przychylnie zaoDiniować 
i przedstawić nr. najnl ższem pos.edzen.u Zarzą­
du Głównego. "

W .ec zakończuuu achwaleniem kilKU rezo- 
lucyj:

1) Zgromadzeni upraszają ‘ Zaira.ąil głóv.rny 
T. S. L., aby jak najprędzej przejął Dom Pol­
ski na swoją własuuść.

2) Zgromadzeni wyrażają moŁ Bujwidowi 
w szczególności, i innym oflaioaawcom wogóle. 
podziękowanie za materyalne wspieranie Domt 
Polskiego.

3 i W iec wyraża życzenie, aby dotycnczasowa 
dyreseya Domu Folskiagc pczoeiała nadal na 
stanowisku/

4 ) Dom poiski, znana aa kresacn pianówka 
ruchu oświatowego i narouowego, siedziba on 
lat wielu szkół polskich, znajduje się dzisiaj w 
upadKu. G^ozi je j ileDezpieczeństw o publicznej 
sprzedaży na żądanie wierzycieli. Sprzedaż D o­
mu poDkiego równałaby się upadkowi szuoly 
polskiej, która nie miałaby się gdzie pomieścić. 
Już obecnie grożą władze szkolne zamknięciem 
szkoły polskiej, jeżeli Towarzystwo utrzymują­
ce szkołę, nio postara się o ckonfntrow anie 
klas szkolnych w jeanym gmachu. Upa ik Do­
mu polskiego, a za mm zamknięcie szkoły -pol­
skiej, byłopy osłabieniem ruchu ,nai odowego na 
kresach, pociągnęłoby za sobą szybką germani- 
zacyę i czechizacyę przeszło 20 tysięcy poiskiej 
ludności, odbiłoby się niekorzystnie na całym 
ruchu odrodzeniowym ludu polskiego na kresach 
śląsko-moraw skich.

Z  tych względów wiec ludności 1 polskiej 
zwraca się z gorącym apelem do T. S. L., aby 
zakup’ ło Dom Polski i przybudowało do niego 
lokale szkolne. Zakupno Domt polsl lego przez 
T. S. L. uważamy zs jedyn. i możliwy sposob 
zapobiegnięcia upadkowi Domu P L-kiegr ; i 
szkoły polskiej. Nie wątpimy, żo "  . S- L., zna­
jąc dobrze niebezpieczeństwo chwili i zarazem 
uoniosłość tych dwóch placówek dla rozwoju 
ludności polskiej na kresach —  do naszych ży 
czeń i uchwał się przychyli

HELENA FILOCHOWSKA.

N A T A L I A ,
"  (Ciąg dalszy.)

r  ała. a Baniunn zobaczył przez chwilę 
marmnrow-ą bladość jej zmienionej twarzy i stra­
szliwą zgrozę w cezach patrzących nieruchomo.

—  Ach, chce się żyć, żyć, żyć dla niego — 
powiedziała cicho, namiętnie przygarniając dzie- 
d fo  do szybko dyszącej piersi.

Nie by*o w niej już nic z wyniosłej boha­
terki, tragicznej kochanki zabitego przywódcy, 
sraokc, ae] Konspiratorki, czatującej w noc guia 
ździsti na człowieka, którego musiała zamordo- 
J5rać;■ . a l>vla głęboko czującą kobietą, matką
t’ ucr.Pja cą na myśl, że jej dziecię, poczęte w 
przeduzreń śmierci ukochanego mężczyzny dzie­
cię bezimiennego bohatera wielkiej idei tó dzie­
cię może pozostać samo drżące, sieroce, opła­
kane., w jeduem z tych u iast nieznanych, wśród 
których od paru lat k^yła się, jak zwierz tro­
piony.

Bauman po laz pierwszy usłyszał to wyzna­
nie z ust Natalii. Głęboko wzi iszony ujął jej 
białą, wysmukią dłoń, która dotąd budziła w nim

dreszcz zgrozy i ucałował ją lekko ze czcią. 
Natalia zrozumiała i uśmiechnęła się ciepłym, 
dobrym uśmiechem, który jej smutną, prześli­
czną twaiz owiał tchnieniem niewysłowionego 
czaru.

Ale Bauman nagle sposępniał.
Dopiero teraz, widząc ten jasny uśmiech i te 

jasne oczy Natalii, przypomniał sobie, że przy­
były przed paru dniami student prosił go rano, 
Dy ostrzegł młodą matkę o grożącem jej nie­
bezpieczeństwie. Podubno widziano ją w d-odze 
du O., i polieya rozpoczęła już poszukiwania.

Chciał wieść tę, budzącą w nim głuchy, mę­
czący niepokoj zakomunikować Natalii natvch- 
mia po jej przyjściu do ogrodu, ale silne i 
si m e  uczucia, jakie zawsze przeżywał, będąc 
z nią i azem, wypłoszyły mu na krótko z mó­
zgu myśl tamtą.

Spojrzał ua Nata'i°, na jej spokojną jnż twarz 
bielejącą w cieniu dużegr kapelusza, na złoci­
stą główkę dziecka i skulih się w poczuciu bez­
miernego, szarpiącego żaln

—  Znów biedactwo tułać się musi bezdom­
nie —  pomyślał z bólem. —  Trzeba Dędzie wy 
starać się o pieniądze i wysłać ją z dzieckiem 
zagranicę. Zaczyna być znów niebezpiecznie...

Zadrżał. Z oślepiającą jasnością zobaczył ja­
kiś świt wiosenny, jakiś mur z czerwonej ce­
gły, jakieś dalekie, dalekie senne, modre pola... 
I ł warze szare, posępne, kamienne... rude soł- 
dackie szynele i liałe drzewo grubego dupa

z belką poprzeczną wysoko... ł czarnym hakiem
wbitym w ociekające jeszcze swa krwi*) ?łnci- 
stą —  wonną żyw icą —  drzewa...

Spojrzał nicp* aytoranemi oczami na Natalię . 
myśl swoją zdefiniował krótko - i zwięźle, t że 
tej prześlicznej, jasnowłosej Kobiecie siedzącej 
w słońcu obok niego z dzieckiem ns kolanach 
grozi po prostu —  stryczek,

Zauważyła jego niepokój.
— Co wam?- —  zapytała, zwracając ku me 

mu swe łagodne, duże oczy. .
— Właśnie chciałam wam powiedzieć, Nata­

lio... Pewien student z Moskwy...
— Co? - Zaów śledzą? —  szepnęła -prędko, 

blednąc.
—  Usnokójcie s i ę -  Na razie... Dziś, jutro — 

me. Ale trzeba będzie uciek, ,ć. Choć Ktc wie — 
zamyślił się posępnie. — Może najlepiej wła­
ściwie zaraz... ■ „  . ,

—  Do ą' poiadę? Nieszczęsne Izm: ko..
—  Teraz jeoźcie do Mitawy, Natalio. Mam 

tam krewną, dubrą staruszkę nrzyjmie was 
z radością. Obmyślę wszystko. Bedzie wam ce­
brze w tej cichej, knrlandzkiej nieścinie... Po 
paru tygodniach trzeba będzie koniecznie za­
granicę... •

Słuchała go z nawpól przymkniętemu powie­
kami, drżącemi lesko nad źrenicami pełnemi

pieczehstw, okropnych dni bez jutra, straszli­
wych możliwości, czających się gdzieś w otchła­
niach krwi, zgrozy i rozpaczy. Patrzyła szei oko 
rozwartemi, ślrpemi oczami na Baumana, Który 
troskliwie i uważnie dawał rady, wyliczał po­
łączenia pociągów, nazwy stac/j, zagłuszając 
ból upartej myśli, że jutro, pojutrze nie będzie 
mógł jnż patrzeć na ten blady profil drogiej 
kobiety, któiej uśmiech był jego smxtneai szczę­
ściem. Pizeżywał naprzód wszystkie lieoezpie- 
czetstwa, czyhające na te a>vie blissie mu 
istoty i wszystsie niepokoje, kfóre będą szar­
pać białą pierś macki westchnieniami męki i 
udręczenia. I  w zapylonej szyuie wagonu wi- 
dzia* już te znękane, wiecznie czuwające oczy. 
te usta pooladłe, tak drogie, tak niedościgłe w 
swem dumuem cierpieniu i tę maleńką, jasną, 
dziecięci, głowinę bez dachu...

Zamilkł znużony i zgasłą twarz pochylił ni­
sko, patrząc w żółty piasek, zasłany biało-róźo- 
wemi płatkami kwiatów kasztanu, Ogromny cię- 
żai p rzytłoczył mu barki.

atalia przesunęła ręka po oczach, zasnutych 
w ° t !E  eC:emem 1 w?Ciî f l ła  ją seidecżuie

—  Dziękuję, -dziękuję —  powiedziała cie- 
P o głosem tak ma nieskończenie drogim,

.czsilnej męki. Mocno tuliła do piersi iziecko I )hr7v°n^ tym * jkim  smntkiem. —  Tacyście 
które słuchało także w milczeniu iakbv M  i * - .
wykłe do tragicznego, czarnego cienia nie -Irzał na ż sgarek.110 " ciągniĘtą 1 s^ ’

— A teraz opuszczę panią, Natalio, na krót­
ko — rzekł, wstając. — O piątej spotkam się 
z owym studentem, aby zasięgnąć bardziej szcze 
gółowych wieści o wasze. * sprawie. : Rano nie 
mogłem z nim mówić dłużej, gdyż, zdaje się, 
śledzono ' nas. Prawda, że zl godzinę zastanę 
was tu, Natalio? ' i ‘ ■

Skinęła głową i pożegnała go serdecznie. Gdy 
odszedł, patrzyła za nim długo, dopoki nie znikł 
w labiryncie żółtych śc.eżek i drzew acacyo- 
wych.

—  Dobry — pomyślał? ze wzruszeniem i, 
zamknąwszy oczy, blisko, blisko ujrzała je c 
szczupłą, smagłą twarz c inteligentnych, śliczui° 
rzeźbionych rysach i przepysznych czarnych 
oczach, pełnych tęsknoty i cierpienia.

Spojrzała na dziecko, budujące z gałazek ja­
kieś tajemnicze gmachy i przypomniała sotie 
ranną wizytę „fabrykantki aniołków11 oraz ostrze­
żeń ie Baumana.

U kry ° twarz w dłoniach i wpadła znów w 
ciężką, śmiertelnie męczącą zadumę.

(C. d. n.)
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Z ilieciiidlt. W iob uliku minerae „Nowej R, 
formy* opiewał kronikarz piękny pogodę i witał 
przeróżnych zwiastunów wioany — a nnzijutrz, to 
jest w niedzielę niebo sromotni zadało mi kłam, 
darząc Krakowian w »le niemiłym dnum świąte­
cznym. Nie należy hawić aię w przepowiednie po­
gody, łatwiej Lowiem odgadnąć, czy rząd bedzie 
badcwać kan%ry, niż prz> widzieć stan powietrza na 
kiika godzin „naprzód". Wstecz nie potrzeba ni­
czego przewidywać. Co prawda kronikarz, jako do­
świadczony znawca stosunków austryackich, uczynii 
w sobotę uwagę, że w Wiedniu p»nnje słota, któ­
ra może także nawiedzie K.aków i Galicyę. Słota 
jodzie soOie powietrzem, nie tr iszcząc się o pod­
wyższone ceny biletów na kolejach.

I rzeczywiście słota przybyła do naa a Wiadnia. 
Jest to znuwn npominek dla Galicyi z powodo któ­
rego p. Wolf albo Schrtiner ' hędą mogli oburzać 
się do cyta. A. pc winni się radować, je3t to bowiem 
zwycięstwem „idei* centralistycznej, gdy nawet 
Błota z Wiednia rozchodzi s:ę po krajach I kró­
lestwach, reprezentowanych w Radzie państwa.

Mieliśny tedy niedzielę nie bardzo miłą. Śnieg, 
ołoto i zgnił© zimno nie zachęcały do wychodzenia 
z domu. Mimo tn ludzissa bawili się, wczoraj bo­
wiem wo'no było nawet tańczyć ze względu na 
dzień św. Józefa. .Urządzono też zabawy w kilka 
stowarzyszeniach, a w domach prywatnych roz­
brzmią wały skoczne dźwięki fortepianów, wołają­
cych o stroiciela wszystkimi klawiszami od naj­
wyższej wioliny począwszy, a na najgłębszym basie 
skończywszy. W licznycn domach panuje chwale­
bny zwyczaj, że w czasie wielkiego postu fortepia­
ny o ile możności milczą, chyba, że córka, mając 
aspir-eye do estrady koncertowej, mnsi odbębnić 
swoje ćwiczenia. Gdyby fortepiany nie były pro­
duktem nowszych czasów, możnaby sądzić, że wczo­
rajsza niedziela otrzymała dlatego nizwę „Głu­
chej ", że milczą w tym dniu fortepiany, o ile 
równocześnie nie wypadnie święty Józef. Ale wczo­
rajsza niedziela muywa się „Głuchą* z tego po­
wodu, ponieważ dawniej nabożeństwa odbywały się 
podczas niej bez żadnych śpiewów

Mimo ołocy, dzięki św. Józefowi pano rał wczc 
raj znaczny ruch. Ankieta, przeprowadzona z kilku 
1 sl onoaz&mi na poczekaniu, wykazała, że mała kto- 
1j patron wysyp tje na Kraków tyle listów, bile- 
ów i widokówek, co św. Józef. Oczywiście grata- 

lacye istne, tudzież bilety rozesłane przez służbę 
pryWotLą i ekspresów, są niedostępne diL statysty­
ki Jjden z list onoszów, mający talent do uogól­
nień, zauważył, że św. Józef jest patrom-m, powo- 
ływaayi chętnie przez W3zyrtkie warstwy społecz­
ne. Są kamienice — mówił ów listonosz —  gdzie 
w j ięeiu pokojach na pierwszom piętrze przyjmo­
wał giatn'acye bardzo zamożny Józef, a sekundo­
wał mu w oficynie drugi Józef, poprzestający na 
„ posłudze dochodzącej*, w suterenach zaś radował 
bię trzeci Józef, sam sobie czyszczący obuwie, sam 
subie pan i sługa. To sumo trzeba powiedzieć o 
Józefinach i Józiach.

Dzisiaj rano był przymrozek. Termometr waka­
ty wał około godz. 7 rano 2 stopnie poniżej zeia. 
Na plantach leżał śnieg, który w ciągu dnia sta­
ll. Prognoza ? Ano —  jak powiada 100 letni ka­

le darz — „„tronami wiatry, stronami deszcze* 
*fd. Zawsze znajdzie się strona z wiatrem, albo 
i  deszczem. (A. j

yb o ry \ Bsorów Jo  sądu przemysłowego 
Z Orupy Vll. Wczoraj odbyły się wybory asesorów 
i ich zastępców z grupy VII, do sąJu przemysło­
wego, z ciała wyb® rczego słnźbadawców i służbo- 
1 rców. Yyóory odbyły się w Krakowie i w Pod­

górzu równocześnie. W K r a k o w i e  wybory z gru­
py pracodawców odbyły się pod kierunkiem wica- 

^rrtr-za magistratu krakowskiego p. Michała 
Pat Kaniowskiego, jako komisarza rządowego, a 
* J-aPJ pracooiorcdw pod kierunkiem Teodora Ko­
zin biegu, sekretarza magia trata krakowskiego, ja ‘o 
komisarza rządowego.

Na asesorów sądu przemysłowego wybrani zo­
il Z grupy pracodawców: Kazimierz Gajczak, 

dyrektor elektrowni miejskiej; Józef Górecki, wła­
ściciel fabryki ilnsarskiej; Jolinsz Grossa (junior) 
«itpiec; Romcn Marczyński, właściciel fabryki wó- 
dek; E go jkipper, właściciel SKiadu piwa; Rndolf 
Haid, inżynier; Jaj Kwiatkowski, właściciel składu 
węgla i Stanisław Żeleński, właściciel taorykl wi­
traży.

Na . zastępców asesorów wy Drani uosta.i- Adolf 
Falter, knpiee, dr Władysław Nieć, kupiec; Rudolf 
Peterseim, właśuiciel fabryki i Jan Wentzl, ku­
piec.

Na asesorów sądn apelacyjnego wybrani zostali: 
WładyBław Anczyc, właściciel diukami, Henryk 
Schwarz, kupiec; Leon Zieleniewski, właściciel fa- 
ryki 1 Eustachy Jaxa CLronowski, właściciel 

boielo.
ła asesn.ów sądn przemysłowego wybrani zo­

stali z jrupy prac* biorców: Remara B .ber, kiero­
wnik fabryki cem^nta B. Libana; Bernard Ma- 
chanf, buchalter fabryni Peferselma, Emil Mazur­
ski, inżynier; Floryan MkuliAi, adjunkt gazowni; 
Edward Nizieniecki, prokuraysta Domu rolniczego 
„BaLJsen*; Zygmuut Rosenstrauch, inżynier; An­
toni Steciak, magazynier i Heimun Zipper, Bpedy- 
tor firmy Goldlust i S-ka.

Na - -*i jpców wybrnn. zostali: Jan Dembiński, 
urzędnik browaru Guetzc, Leon Rołow— cz, kierow­
nik magazynu Schwarza; Henryk Schiff, kierownik 
Drnfarnl ludowej i Jan Steć, inżynier.

Na asesorów sądu apelacyjnego wy orani zostali: 
Artn*- Łprll, kierownik wapienników w Podgórzu; 
Józef hul.sta, rechnik bnd. firmy „Oech-Widricn*; 
Anton1 Końce, buchalter firmy „Hawełka" i Lud- 
irik maza, dysptnent księgarni „Spółki Wydaw­
niczej*.

Podoi iść należy, że na .■srsorów z grupy praco- 
biorcói wybrani został, kandydaci bezpartyjnej li­
sty, podpisani; przez trzy atowai yszenia, to jest 
przez Tow. wzajemnych ubezpieczeń urzędników 
prywatnych, Stow. urzędników prywatnych w Pod- 
kói zn i Zwiącok handlowy centralny.

Uprawnionych do głosowania było 438 osób 
z Kraiiuwa, a 86 osób z Podgórza, głosowało zaś 
201 osób z Krakowa, a tylko 17 osób z Pod­
górza.

^ teatru miejskiego. Pani Irena Solska, którą 
Kraków z ta um żalem żegnał w sezonie ubiegłym, 
rzv ywa w najbliższych dniach i wystąpi w kil- 
,u rolach, które żywo pozostały w pamięci widzów 

■Na pierws(Iy wyatęo gościnny obrała pani Solskc 
:ole in antki w „Cydzie* GorneiUela-Wjjfspiaóskię- 
g°’'wX6l\ tf roI<3 sposobność studyowae wraz 

■ “ AeUm, a w której jest żywą inkarnatką
Velasqnezowsi.ich obrazów.

Z teatru ludowego. Ostatnią „premierą*, a za­
razem zamknięciem tegorocznego sezonu zimowego

w teatrze Indowym, byłu wznowienie kouedyi na- 
ł u c k i e g o  p, Ł _Sprawa kobiet*, granej przed 
laty w teatrze miejskim, a w teatrze ludowym za 
poprzedniej dyrekcji. Szlaka ta ściągnęła zarówno 
-  sobotę, jak i w niedzielę szerszą publiczność do 
teatru, a doshonaia gra prawic wszystkich artystów 
tyła szczerze ok askiwaną. Komedya Bałuckiego, 
ujmująca w satyryczne ramy dążenia emancypowa' 
nycb kobiet do wyzwolenia się z „powijaków za­
leżności od mężczyun*, jak powiada jednu z boha­
terek komedyi — daje szerokie polo do popisn 
artystom. Na 7yróżnienie w pierwszym rzędzie za' 
służyła p. Ko i ma n ,  doskonała zarówno w cha- 
nkterjzacyi, jakoteż i w grze. Dalej pp. S z k u  
d o l s k i ,  i> ę b o w i 5 z , oraz B i e n i n  1 Cz ar ­
no w s k I (artysta ten wystąpił po raz ostatni, 
gdyż został zwolniony, a szkoda, był bowiem pierw­
szorzędną siłą), odegrali sweje role doskonale z 
właściwym bob e temperamentem. Na osobną wzmian­
kę zasługuje p. F n l k e n r i e d ,  jako świetny pod­
lotek. - - -

Na niedzielnym przedstawienia pra^mówił po 
pierwszym akcie dyrektor Rygier do publiczności, 
daii' ując jej za życzliwe potarcie teatru Indowego, 
a żegnając ją wyrazami nadziei i zapewnieniem, 
że po miesiącu wróci z drnżyią artystyczną do 
Krakowa, aby nadal pracować w ukochanem mieście.
Gromkie oklaski i liczne kwiaty wręczoue dyrekto­
rowi, były odpowiedzią na tę zapowiedź.

Artyści, wraz z dyr. Rygie^em dziś wyjeżdżają 
do Lwowa, gdzie rozpoczną 23 b. m. przedstawie­
nia teatralne w „Domn katolickim. (W. K.)

WibUZÓi* klasyczny, urządzony staraniem akad.
Koła miłośników dramatu klasycznego odbędzie się 
się 3 kwietnia w teatrze miejekim. Program wie­
czora jest na3tępujący: Uroczystość Adonisa* czyli

Syiakazanki" Teokryta, obrazek sceniczny w 3 
odsłonach w tłomacz nin K. Kaszowskiego: „Miłość 
żołnierska*, komedya w 3 aktach Goldoniego. Bi­
lety po zwykłych cbnach można jnż kupować i za­
mawiać w lokalu Koła sala XKXi w Collegium 
noram.

Odczyt 6 Ryszar dzie Straussie. Twórczość dra­
matyczna Ryszaida Straossa jest jednym z tych 
problemów muzycznych, kur„ zajmują opinię facho­
wą całego świata, wywołując najbardziej sprzeczne 
ądy. Kraków nie prędko, zdaje »ię, będzie mógł 

brać udział w tej dysknsyi na podstawie bezpośre­
dnich wrażeń, tom większy zaiem interes budzić 
może prelekcya, dająca ogólny przegląd tej gałęzi 
twórczości głośnego nowatora. Wygłosi ją 23 bm- 
w Bali Starego teatru dr J. Wł. Reiss. — Odczjt 
ilustrować będzit> rz fortepianie p. L. Podolski 
dłnźszemi wyjątkami i motywami z „Salomy*,
„Elektry" i „Kawalera srohmej róży". Bilety sprze­
daje kasa Starego teatru.

Jacque8 Thibnud, znakomity skrzypnie franen- 
eki, który ze wszystkich okizypków, występnjącjcfc li złamania podstawy czaszki. Zawezwane pogotu-

iezu„go i ię uiśolll, względnie purozUinlei1 się z To' 
warzy stweu. co du zapłaty tegoż,

Sicwarzyezenie kanuydatów adwokackich w 
Krakowie odbędzie walne -gromadzenie dnia 23 
b. m. o godz. 7 wieczór w tali Izby adwokackiej 
w Krakowie.

Z  uniwersytetu ludowego. Na knrsach wie 
nzornych oabądzie się 21 b. m., o godzin.. 8 wie­
czorem, w lakaiu przy ulicy Szewskiej, ngzamin 
ze stenografii i bnchalteryi w obecności deligatn 
Izoy handlowej.

Z klubu Sźauhfetów Dziś w ponleaziałek 20 
b. m. odbędzie się w lokalu kluba 'kawiarnia liro- 
zyńskiego w Ryn ;n) zebranie towarzyskie, celem 
pożegnania b. prezesa klnbn, p. Ludwik i B • n e- 
d y k t o w i e ż a ,  Ittóry opuszcza Kraków. 1

O d czyt Na oel ambnlatorynm dla nbugioh cho­
rych, zostającego pod opieką Stow. pań ekonomek, 
wygłosi p. Maciej Szuki&wicz, znany literat i este­
ta, edezyt „O dekoracyjnym malarstwie kośoiei- 
nem" (ze szczególneu uwzględnieniem poiichromi* 
Kościoła Maryackiogo). Odczyt, ilustrowany projek- 
cyami świetlnemi, odbędzie się w piątek, 24 marca, 
o godzinie 6 wieczorem, w saii Dema lekarskiego 
(nltca Radziwiłła wska 4).

Pruska konfiskata. Policya pruska skonnAo- 
wała świeżo wydaną książkę p. Anny Neumanowej 
p. t. „Tobie ojczyzno*. Książka wjszta nakładem 
księgarni Jana Man.szewskiego we Lwowie.

Niemczyzna W Krakowie. Piszą z mia­
sta:

Po pewnym czł sie ̂ ostrzejszego nadzoru nad 
handlami krakowskiemi, zaczynają w nich znowu 
na dobre grasować „Reisender-y “ niemieccy, i to 
przeważnie prascy, polecający wyroby, które bez 
żadnej szkody dla firmy handlu, można nabywać 
w kraju.” Tak n. p. byłem świadkiem w jednym 
z pierwszorzędnych handlów wyrobów a papierń, jak, 
wobec kapujących gości, robiono prze.argi z „Rei- 
sendorem* niemieckim ■ o transport rzemyków do 
torb szkolnych i t. p. (Jzyż u nas nie ma tego ro­
dzaju wyrobów ze skóry? Czyż publiczność ma w 
dodatku łachać, jak pieniądze jej oddaje się w 
usługi wro6ów naszej narodowości?

ByłDy najwyższy czas. aby opinia publiczna za 
ostrzyła pod tym Względem czujność nad handlami, 
których właściciele nie poczuwają się do obowiązku 
sprowadzania towarow krajowych.

liychodztw o na roboty do Prus. Od 14 do 
18 b. m„ przejeenało do Prus u a roboty wiośo-ian 
z Galicyf, Bukowiny | Królepfcwa Polskiego p.zez 
Kraków 32.405 —  W soootę zwykłymi pociągami 
przejechało do Prus 5100 włościan, w niedzielę 
2400, a dziś od 5 do 9 rano 1080 włościan 

Przejechany pi zez pooiąg. Wczoraj wieczorem 
Teofil Smenda, pisatz kolejowy z Płaszowa, wpadł 
pod pociąg koło Daj wora i doznał silnych obrażeń

Poniedziałek, 20 Marca 1911

w o ta nich lalach w Krakowie, najbardziej niepc 
dzielne zaobył sympatys, wystąpi w Starym teatrze 
dnia 2 kwietnia b. r. Jest to ostatni programowy 
koncert z seryi szesnastu, ogłoszonych przez dy- 
rekcyę koncertów krakowskich.

Konkurs hippiczny i v .y  cig myśliwsKl. Ko 
mitet galicyjskiego Klubo jazdy panów uchwalił 
urządzić i 1 maja na placu wyścigowym w Krako­
wie IX konkurs hippiczny czyli popisy w jeźJzie 
Konnej oraz skakaniu przez przeszkody, jakoteż * 
tym samym dniu wielki wyścig myśliwski z trze­
ma nagrodami honoiowemi oraz 400 K. Podczas 
wyścigu czynnym będzie totalizator.

Konsars hipriczny z 2530 K na nagrody oraz 
wyścig aiyśllwBitl o mecie -4000 metrów wyposa­
żone będą llcznenil nagrodami hoaorowemi, między 
temi od cesarza, arcyksiążąt oraz zwolenników 
snortn. Termin mianowań do popisow ora- wyscign 
myśliwskiego przypada na 5 maja.

Zabawa głodnych dzieci. Stowarzyszenie ha 
niesienia pomocy nbogirn uczniom szkół indowych 
krnkowukicn, „ajmije się między innemi opieką 
pozasjkoiną i żywieniem najbiedniejszej młodzieży 
lakolnej. W miesiącach najcięższej zimy urządza 
Stowarzyszenie w dzielnicy Kazimierskiej, którą 
zamieszkuje najbiedniejsza I najbardziej zaniedba­
na młodzież szkolna, oddziały opieKi pozaszkolnej, 
obejmującej z wy Kle około 1110 chłopców szkół tam­
tejszych; udziela im pożywienia w „Domu pracy* 
SS. Miłosierdzia przy nl. Piekarskiej, a potem za- 
trndn'a je i zabawia pod kierunkiem wytrawnych 
pedagogów w ciepłych, obszernych izbach szkoły ba­
rakowej przy nl. Miodowej. Tam spędzają, dzieci 
czas poobiedzie na przygotowania lekcyj na dzień 
następny, śpiewie, grach gimnastycznych, przyzwoi­
tych zabawach, czytaniu zajmujących, pouczają­
cych książek i Ł p. O zmierzcha otrzymają dziec’ 
podwieczorek i rozchcizą Bię do domów.

W Bobotę 18 b. m. uiządzona właśnie dla tych 
dzieci zabawę, na którą przybyli zaproszeni goście. 
Dzieci popisywały się śpiewem, deklamacyą, gim­
nastyką 1 t. p. Popis świadczył o dobrym, rozum 
nym kierunku tej opieki pozaszkolnej.

Z uznaniem należy też podnieść pracę pp. kie­
rowników oddziałów, jak niemniej ofisrowań za­
rządu „Domn pracy*, który w czasach dzisiejszej, 
szalonej drożyzny, sa 18 haL od dziecka udziela 
pożywnych, zdro^ycn obiadów i to w takich obfi­
tych porcyacb, że nawet najbardziej wygłodzone 
dziecko odchodzi syte od stołn.

Żałować tylko trzeba, że szczupłe inndusze Sto­
warzyszenia nie dozwalają na rozszrzeopie tej opie­
ki na cułą biedną dziatwę tej dzielnicy 1 ni caiy 
rok szkolny. Tak względy miłosierdzie, jak i pie­
kąca potrzeba u moralnie A a, nobyczajenia tej napół 
zdziczałej dziatwy, gorąco się tego domaga.

To w a rzystw o  przyjaciół pokoju w  Krakowie
odb>ło pierwsze walne zgromadzenie, na krórem 
wj brano nautępojący zarząd: prof. N. Cybulski, dr 
K. Lubecki, p. Chwatowa, hr. Łableńaka, p. Marta 
Siedlecka, radca sądu wyższego M. Szybalski, prof. 
WicherkiewicŁ Do komisyi kontrolnjącej wyb.—no 
panie: Lambertowi, Langrodową i Tondoaow,, do 
komitetu propagandy pp.: Fogdanikową, Carową, 
Gołowską, Heggenbergi ra, Grabowskiego, Lambei 
tową, Langrodową, dra Olearekiego i dyrektora Soł­
tysika Po wyborach uchwalono szereg wniosków, 
między innemi wniosek o treściwe przedstawienie 
na kongrejie pokojowym v Rzymie sprawy oder­
wania Cb-łtuzesyzny.

Z Akademii umiejętności w  Krakowie. Posie­
dzenie wydziału nistoryczno-iiiozoficznego odpędzie 
się V ponieoziałtk, dnia 20 marca 1911 o godzi­
nie 5 po p.łudnia. Por: de» dzienny: 1. ProŁ W. 
Tokarz: Działacze grodzieńscy przed sądem powsta­
nia 1794. 2. Dr SUo. Zachorowaki: Sądy syno­
dalne w Polsce. Potem odbędzie się posiedzenie 
administracyjne.

To w a rzystw o  Wzajemnej Pomocy Uczniów 
Uniwersytetu Jagiellońskiego w  Krakowie (ni.
Jabłonowskich L 10), wzj wa tych wszystkich dłu­
żników Towarzystwa, którzy dotąd z długu się nie 
niśclli, a których adresy Towarzystwa nie są zna­
ne, aby ncjdalej do 1 lipca 1911 r. z dłagu na­

wie ratunkowe przewiozło Smendka w stanie bez­
nadziejnym do szpitala św. Łazarza na oddział 
cbirorgiczuy. ~ '

Obiecujący młodzieniec. Wczoraj doniesiono do 
dyrekcyi policyi w KraKowie, drogą telegraficzną, 
że we Lwowie zbiegł z domu rodzicielskiego 18- 
ietni Tadeusz L., uezeć VI klasy gimnazyalncj i 
wyjechał prawdopodoonie do Krakowa. Wieczorem 
aresztowano „wesołego* młodzieńca i odebrano mn 
pieniądze, które przed ucieczką zabiał swojej matce.

Obietnice maiźeń8kie. Wczoraj aresztowano 22- 
letniego Wiktora D., czeladnika ślusarskiego, który 
pod pozoiem obietnio małżeńskich, wyłudził od 38- 
letmej Maryi N., właścińe.ki sKiepiku z wiktuałami, 
około 3U0 koron. >

Z krajUs.
Myślenice 18 marca.’ (Z  „Sokoła*). Elementem, 

pouudzającym nasze górskie miasteczko do życia 
i ruchu, wyrywającym go z ciszy i zastoju umy­
słowego, jest bezsprzecznie przede wszy stkiem „So­
kół*. Skopia on cało towarzyskie życie, bo posiada 
także czytelnię, rodzaj kasyna, gdzio gromadzi; się 
tutejszy ogół, wychodząc z tego założenia, że' na 
prowincyi lepiej mieć jedno towarzystwo silniejsze, 
niż rozbijać się na kilka słaDyób, racyi bytu po­
zbawionych.

Rok obecny zainauguruwal myślenicki „Sokół* 
znacznym ruchem aarnuwałowym. Koncert krakow­
skiego cbórn akademickiego, sobotnie herbatki 
z wńcamf, reunlon, ślizgawka na boiska sokołem, 
w.eczornlco ltd. oto dowód żywszych drgnień towa­
rzyskiego żyuia. W ostatnich dniach odbył się ban­
kiet ku uczczenia prezesa towarzystwa dr Lodziń- 
skiego z okazyi jego Imienin, który zgromadził 
koio suto nastawionych stołów w przybranem ziele' 
nią sali przeszło sto orób. W zebrania wzięły także 
naziak panie. Wyrazem ogólnego uznania dla prezesu- 
rydra Lcdzlńsklego pod którego iwiatłem, pełnem 
taktu, pracy i poświęcenia kierownictwem od 19 iat 
przechodzi „Sokół* myślenicki wszystkie fazy roz­
woju, było piękne przemówienie prof Morawieckiego, 
streszczające w sobie ideę miłości ojczyzny i bra­
terstwa. Toasty zatAiozył pięknem „kochajmy się* 
dr Klaknrka.

Miłem urozmaicaniem wieczora była pŁękn a i kon­
certowa gra na skrzyp :acb jednegu 3 członków 
„Sokoła*, proankeya chóru soKolego, wreszcie śpiew 
p. Ośmiałowskiego. Po uótnocy rozpoczęto tańce 
trwające ochoczo do rana. Oałość pozostawiła wspom­
nienie miłe i wykazało duwodnie, że przy dobrych 
chęciach mogą wszyscy iśe społem, a nie rozbijać 
się na boterye i Kółoczna, jakto niestety bywa 
w wielu miastach prowincyonalnych.

Tarnów, 19 marca (Z Rady miejskiej. Walne 
zgromadzenie Towarzystwa zaliczkowego. Stówa 
rzyszenie wzajemnej pomocy nauczycieli ludowych).

Pod przewodnictwem burm. dra Tertila odbyło 
się 16 bm. posiedzenie Rady miejskiej. R. Hoiz- 
apfel interpelował w sprawie instytucyi posługa­
czu w mlejsKi h, oraz w sprawie powstać mającego 
Dudynk" pocztowego. Burmistrz przyrzekł obie 
sprawy wziąć na najbliższe posiedzenie Rady. - Dr 
Merz interpelował v sprawie uchw„ł, powziętych 
przez komisyę budżetową, a mianowicie Uchwałę, 
dotyczącą aprz«daży „Huberówki , w sprrwie upo­
rządkowania placu „Kapłanówk i urządzenia na 
niej skweru; wreszcie Łspytywał, dlaczego policya 
nie pilnnje skwerów i placów.

Po przemowie Szatki i dra Rappaporta, który 
domagał 8'ę rozdziału poszczególnych czynności 
pumiędzy tuesurów, dr Goldhammer postawił wnio­
sek. aby wobec zamierzonej budowy gmachu poczto­
wego Rada wzięła pod rozwagę przedłożenie oferty 
zarsądowi pocztowemu co do placu „Haberówki*, 
jako najodpowiedniejszegn. -  mieważ burmistrz 
sprzeciwił się wnioskowi, przeto Rada odstąpiła go 
magistratowi z tem, aby przyszedł przed Ładę na 
najbliższe posiedzenie.

Z koki uwzględniono prośtę p. Stogowej o wy­
najęcie jej pomieszkania z funduszu teatralnego za 
910 koron rocznie, odczytano i przyjęto postulaty 
Wydziału krajowego z powoda przeprowadzenia

prze w „da elektrycznego pc drodze krajowej, nchwa 
lonc, aby dla mniejszych Konsumentów nie wpro­
wadzać elektromierzy, lecz zegary wskazujące tak 
zw. ampergodziny, dyrektorowi wodociągów, p. Ur- 
sinieniu udzielono 6-tygodniowego urlopu dla pora­
towania zdrowia przyjęto regulamin dostawy gazn 
z tem, że poniżej 100G ms 1 m-4 będzie kusztował 
30 hal., powyżej 1000 mn 1 m® 28 hal., a powy­
żej 3000 m3 1 m® 26 hal.; w końca achwalono 
budżet drogowy z wnioskiem p. Schwanenfelua, aby 
w  poaycyi „nowe jhodniki* kwotę 6952 koron 
podnieść na 15.000 koi. Po obcięcia kilku pozyoyj 
achwalono na now chodniki 1 wocę 14.952 K.

Walne zgromadzenie To warzy otwa zaliczkowego 
odbył® się 15 b. m. W «agajeaiu podniósł przewo 
dnlcza^y rady nadzorczej, dyrentor Paszcza, wzrost 
sanranli. do instytnoyi, czego dowodem jest stałe 
wzrastanie wkładek I udziałów.’ W dysknsyi nad 
sprawozdaniem lustratora stowarzyszeń zarobkowych 
i gospodarczych wzięli udział pp. dr Niemierowskl, 
Bujnuwskl," Linde —  poczem walne zgromadzunie 
nchnaliło na wniosek czionka komisyi kontrolują­
cej, p. Heitzmana absolntoryum dyrekcyi i radzie 
nadzorczej. —  Z czystego z, sku 0.936 koron 32 h. 
nchwaliło walne 7gTon_ad .enle na wniosek rady nad- 
zo.czej sryplacić dywidendę 4 proc. od wkładów, 
593 kor. 63 hal. przenieść do funduszu rezerwo­
wego, 800 koron na remnneracyę dia urzędników 
Towarzystwa i 200 kor. na ce'e humanitarne. — 
W  końca przystąpiono do wyborów czteiroch człon­
ków rady nadzorczej. Wyorano pp. Schuberta, J. 
S. Michalskiego, A. Kaemifa i J. Kościółka. Do 
komfuyi rewizyjnej wybrano pp. Heitzmana, Majew­
skiego i Nowaka. ’ 4

Walne zgromadzenie Stowarzyszenia wzajemnej 
pomocy nauczjcieli indowych w Tarnowie, odbyte 
w dniach ostatnich, wykazało rozwój Towarzystwa. 
W  roku nbiegłym udzielono 11 pożyczek wekslo­
wych w kwocie 1.050 koron i jedną beizwrotaą 
zapomogę. Fundusz obrotowy wynosił 1.638 koron 
68 hal., fundusz żelazny 933 kor. 25 bal. Fundusz 
pomocy pośmiertnej wynosi 70 kor. 84 hal. Człon­
ków liczy Towarzystwo 88. Z wyboiców w 1 iład 
zarządu na r. 1911 weszli pp.: Józef Małeta (pre­
zes), Teofil Gó-skI (zastępca prezesa), W. Wójci- 
kowa (Bkarbn.), Jan Orzechowski (sekretarz), E. Ko- 
stelecko, Jan Werz (czł. zarz.), Br. Tabsan i Zofia 
Macnslska (zast. czł.). — Do komisyi kontrolującej 
wybrano pp. Hoffmarfwnę, Ferensa i Serednickiego.

św iata.
Sprawa ks. Kuiwiecia. Z Wilna donoszą: Dnia 

15 b. m. wueński sąd okręgowy bez udziałę przy 
aięgłych rozważał snrawę ks. Pawła Kuiwiecia, 
oskarżonego o ochrzczenie w szpitala św. Jakóba 
dziecka małżonków Dworzeckich, z których jedna 
strona była katolicką, druga zaś podała prośbę o 
przejście z prawosławia nt* katolicyzm. Dworzeccy 
wobec tego sądzili, że mają już prawo ochrzcić 
dziecko podłng obrządku katolickiego. Wyrokiem 
sądn ks. Kuiwiecia skazano na pozbawienie stano­
wiska na trzy miesiące i zapłacenie 50 rubli kary 
z prawem zamiany na dwutygodniowy aieszt.

41 lecie pracy scenicznej. Władysław Szy­
mano ws k i ,  znakomity artytta teatru Rozmaitości 
w Warszawie oocbodzi dzisiaj 45-lecie pracy . ceni- 
cznej Pierwszy występ jubilata odbył się na sce­
nie teatrn Rozmaitości 14 stycznia 1866 roka 
w komedyi “Umączonej z francuskiego p. t.: O, gdy­
by nie ja*. Szymanowski wyBtąpił na Bceme 6875 
razy. Dla uczczenia jubileuszu dane będzie przed­
stawienie „Kupca weneckiego", w którem rolę
Sbyloka odtworay Kamiński.

Ludność Sosnowca. Według ostatnich obliczeń 
Sosnowiec liczy obecnie 98.748 mieszkańców.

Z ankiety teatralnej. Jardzo gorącą dy3kusyę 
wywołał przepis § 29, wedle którego aktor, łamią­
cy kontrakt, nie może otrzymać posady w żadnym 
teatrze. Przedstawiciele artystów jednogłośnie do­
magali się asnnięcia tego postanowienia prawnego, 
wskazując dla przykładu, że tagt Lainz byłby mu­
siał występować w jakimś teatrzyku ogródkowym, 
ażeby nie zginąć z głodu. Równie podniesiono pro­
test przeciwko „czarnym listom* utrzymywanym 
przez dyrokoye, na co jeinakże odpowiedzieli dy­
rektorowie, że zawiadamiają siebie nawzajem tylko 
o tycb chórzystach, którzy, wziąwszy żalicaki, ucie 
kają z niemi.

Równie gorącą dysKUsyę wywołała sprawa pro- 
wizyi za pośrednictwo po zangażowanln aktorów. 
Przedstawiciele artystów postawili wniosek, ażeby 
ta prowizya wynosiła 2®/,. od gaży do 100 koron 
miesięcznie, 3®/# od gaży wynoszącej 100 do 250 
Koron, 4°/# od gaży 250 do 400 koron, a 5•/, ud 
gai. wyższych niż 400 koron.

Dyrektorowie podnieśli następnie, że teatry ama­
torskie czynią pewną konkurencję przedsiębiorstwom 
teatralnym, a cele humanitarne maja z nich mał/ 
dochod. W roku nbiegłym było w Wiednia 1400 
przedstawień amatorskich, z czego na cele dobro­
czynne wpłynęło tylko 917 koron,

W sprawie cenzury rzeczoznawca Bahr żądał 
jej zniesienia, inni rzeczoznawcy jej ograniczenia.

W ycieczka członków Kołku polskich słucha­
czów Akademi' eksportowej w  Wiedniu do Ga­
imy!, celem zwiedzenia tutejszych zakładów prze­
mysłowych —  wyruszy w najbliższtm czasie i za­
trzyma się w Oświęcimia, Jaworznie, Szczakowej, 
Trzebini, Podgórza i Krakowie. Wycieczka potrw. 
ośm dni, a organizacyą je] zajmuje się Liga Po­
mocy przemysłowej.

Aw antury O jupe-culotte. z  Gniewina w Cze­
chach donoBzą: W tnteiszych resianracyacb I piwiar 
mach pojawiły się kelnerki w jnp«-cnlotte. Ponie­
waż zapowiedziano to plakatami, wszystKle lokale 
Dyły przepełnione publicznością. Po niejakim cza 
sie przyszło we wszystkich restauracyact i piwiar­
niach z powoda tego do t a k i c h  a wunt nr ,  ie 
policya musiała rozl azać keinerkom przywdziać 
strój zwykły.

v  łbory na Bukowinie. W kwietniu po raz 
pierwszy przystąpią wyooiey na Bikowinie do ur­
ny, celem dokunanif wybo-n posłów sejmowych na 
podstawie "owej ustawy wyborczej; każda narodo­
wość osobno wybierze swych reprezentantów do 
Sejmn Krajowego. Wybory z kary i powszeconej 
odbędę B;ę 2 kwietnia, z Kuryi gmin 28 kwietnia. 
Na dzień 2 kwietnia kand, dâ e n polskim jest dr 
Stanisław Kw i a t k o w  ski ,  lekaru, na 28 kwie­
tnia minister dr G i ą b i ń s k L

Proces Wonią’Jarskich o spadek do ks. Ogiń­
skim rozpoćznie się z udziałem sędziów przysię­
głych 15 maja w Petersburgu. Wezwano 200 
świadków. ' :

Reoulacya Wisły. Z Petersburga donoszą: Duma 
nchwaliła kredyt 100.000 rb. na regulacyę c z ę ś c i  
Wi ał y ,  graniczacęi z Austryą.

Reforma wojskowa we FrancyI. Nowy minister 
wojny w republice francuskiej, Berleauz, z zawodu 
agent gleldowv, posiadający bardzo znaczny mają­
tek, zaprowadził reformę, która w holach oficerów

francuskich nie zyskała u«u<>ni.! Bert CttlAi wydńt 
okólnik, mocą Którego podoficerom wolno w nie­
dzielę i święta tudzież w czasie urlopu chodzić w 
stroją cywilnym. Co prawda w Paryża istnieje zwy­
czaj. że nietylko podoficerowie, ale także zamo­
żniejsi szeregowcy wieczorem cnodzą po nlioach, 
obrani po cywilnemn. Oficerowie udawali, że nie 
spcBtrzegaja tego nadużycia, dotąd bowiem zołnla- 
rzom we Francyi nie wolno było chodzić po cy­
wilnemu bez osobnego zer wolenia. Podobno Ber- 
tsaur ma zamiar później wszystkim żołnierzom po­
zwolić na chodzenie w stroją cywilnym w wymie­
nionych warunkach.

Pierw8za kobleta-poseł. Z C n r y B t y a n i f  
don ,azą. ’’ Na onegdajszem posiedzenia storthlnga 
norweskiego, zjawiła się pierwsza kobleta-poseł, 
n aczycielku Auua R o g a t a d. Prezydent storfhin- 
gn powitał ją specyalną przemową, w której za­
znaczył, że dzień ten -, jest pamiętny w historyi 
Norwegii. Okaże się wkrótce, czy ta reformi bę­
dzie korzystną dia praktycznego rozwoju krają. 
Osobną przemowę powitał panią Rogstad prezydent 
ministrów.

Sufraźystki wobec spisu ludności. Jak dono
jzą z Londynu, sufraźystki rozwinęły w Anglii sil 
ną ag.tacyę, dążącą do tegc, ażeby kobiety, zarówno 
mężatki, jak wdowy i pauny, nie wypełniały w dnit 
1 kwietnra b. r. arknszow spisowych i odmawiały 
konr larzom przeprowadzającym spis lndnuści, wszel­
kich informacjj Rząd ogłosił, że ten bierny opói 
będzie karany krzywną, wynoszoną 120 kor., prócz 
i.ego zaś komisarze spisowi mają prawo zażądać 
przeciwko opornym pomocy poiicyi. Ale sufrażystkf 
są dowcipne. Komisarze spicowi wedle ustawy będą 
dnia 1 kwietnia b. r. zapytywać w każdym domn 
o te osoby, które w nim przepędziły noc. Otóż su- 
frażystki praez cała noc z dnia 31 marca na 1 
kwibtnia będą spacerować po ulicach, albo też gra­
pami będą spać n jednej przyjaciółici, Oczywiście 
snfrażystki. które przepędziły noć pod gołem nie­
bem, nie będą wcale liczone, zas gospodyń' po- 
mi szkauia, w kefirem nocowała grupa przyjaciółek, 
powie, że spało u niej, przypuśćmy, 30 kobiet, ale 
odmówi wszelkich infoimacyj. Zapłaci wtedy 120 
koron grzywny, na Którą złoża się wszystkie panie, 
nocujące w pomieszkaniu nkaranjj gospodyni.

■ Zmarli.
S. p. Leonard Ł u k a s z e w s k i ,  prażyfiont Kia-, 

kowskiogo, sądu kraj. cywilnego, zmarł w sobotę. 
Grodzony r. 1842, po ukończeniu studyów praw. 
poświęcił się służbie sądowej i doszedł do stano­
wiska prezydeatr sądu obwodowego w Rzeszowie, 
a następnie piezyaenta sądn krajowego cywilnego 
w Krakowie. W służbie swej zazna ẑył się jako 
bardzo semienny i zdolny sędzia, a jako przeło­
żony cieszył się sympatyą- Pracował także gorliwie 
w tutejczem stowarzyszenie ■ opiekującem się za- 
niedbanemi daećmi.

Dr Michał Ich  be i s er, adwokat krajów^, wice­
prezydent Rady dyscyplinarnej krak. Izby adwo­
kackiej, b. radca miejski, zmarł w Krakowie w 62 
roku żvcia. Fogrzeo oaoędzie się dzir.aj.

Bionistaw Uj e j s k i ,  właściciel dóbr. żołnierz 
wojsk polskich z r. Ia63, umarł w Sewerynce pod 
Złoczowem.

Dr Leon Re i n e r ,  adwokat krakowski, w 35 
roku życia, umarł w Meranie.

Stowarzyszenie maszynistów ma a i obsadzenia 4 po­
sady dla maszynistów i b miejso dla egzam. palaczy. 
Zgłosić się należy ao p. A. Stróżyuskiego- prezesa stow. 
Karmelioka 49, 

l <*. m arża. W poDiedz:ałek 20 maroa: Eufemii i 
Teodoayi; we wtorok 31 marca: Benedykta i op. i Ra­
mona m. we środę 22 marca: Katarzyny Szw, i  Bem- 
wenuta. - - t

vVsonód słouea duia 13 m irtu: c godzinie 5 tn. 4Ł 
saoLOd o godzinie 6 min. 51; długość dnu. godzin 13 
uin. 08.

Z krakowsitlsga obsei waforyu ju - iJnlu 19 m»roi 
ermometr doszedł od 0 0  do 3 1  C.; barometr podno­

sił się. "
<łuta 20 marca o goaziuio 7 rano stan barometra 

49-4 mm„ tetmometro 3“2 C«; wiatr wschodui.
Fuwszechne w ykłady uniwersytecKie

(w auli I wyż szkoły rt-luej o godz. 5,.
W  pon.edzmłek 21 i *>e wtorek A  b m. ProL uuiw, 

dr Wiż-for Czermak: Car Paweł (1  ̂rjtUady).
Vte ś.odę 2^, we czwartek 23 i w piątak 23 b. m. 

Proł. nniw. dr Tadeusz Grabowski: Mickiewicz i socja­
lizm (3 wykłady).

G m w ersyiat ludowy im, Adama Mickinwicza 
w  Krakowie, SkewaKa 16. “ i

W poniedziałek 20 marca: H!story? komuny (2 w.) 
Wykładający dr F. Perl.

We wtorek 21 maroa 0  sztuce niecenia ognia (2 
Y.ykł.) Wykładający prof. L Bruuer.
iepert« ir teatru miejskiego lir, Słowackiego 

" w Krakowie. ~ -
W poniedziałek: „Pan Jowial-';l".
Wo wtorek: „Hippolytos-Fedra*.
We środę: „Nieznajomy tan ci rz*.
W e czn artek: . Hippolytos Fedrr*.
W piąrek: „Rozbitki*. *
W sobotę po pał.: „Kośomszko poa Bacławioaiu ■

wieczór: „Cyd". -
Repertoar teatru miejskiego w o Lw ow ie.

W  poniedziałek i „Za knlisami*.

D ział ek on om iczn y.
* 'ivnost«m8ka Banka filia w  Krakowie. fRy- 

nek główny 17), przyjranje zgłoszenia na subskrypcyę 
K. 3,000.000 Kapitału zakładowego . mająceg® się 
zało/yć pod egidą Banku przem słr wego no Lwo-
wie, przedsiębiorstw! „Górka* Tow. akc. fabryki 
cementu W Sierszy, oraz udziela chę nie wszel- 
iioh wyjaśnień i przesyła na żądanie prospekty.

2444.
* Walne zebranie Soółkl kredytowej w  Krako- 

W f  W sobotę po połndnm odbyło się w rali Ra­
dy powiat, wa" e zebranie SpołH kredytowej urzęd­
ników Tow wzajemnych ubezpieczeń pizy licznym 
uaziale członków. Zebranie zagaił wiceprezes p. dr 
Gustaw U j e j s k i  i stwierdził pomyślny rozwój 
instytucyi, która mimo wiplkiej, zwłaszcza ir esta- 
tnici latach, konkurencyi pozakrajowycL instytu- 
P,j ,  roz i  :i- stale swój zabre? działania. DyrekT.or- 
reierent p. S z » n  ze i  przedstawił zamknięcie ra­
chunków® Spółki za roś 191C. Udzielone prze* 
Spółkę na zastaw pensyi pożyczki < or ;ły kwoty 
14,725.506 K, w porównaniu * r- 1909 wzrosły

970.253 K. Fundusze bezpieczeństwa z końcem 
roku sprawozdawczego wynos/ą przeszło 733.000 
K. Zysk za r. 1910 vynosi 43.943 E. Reierent 
zaznaczył daiej, ie obecnie, ceiem dalsaseo udo­
godnienia warunków zaciąganie pożyczes nizędn* 
'-om petent, który dotychczas dottarczyc mnsial 
ręczy cieli, uwolnić się mole od tegc obowiązki 
przeć jednorazową opłatę w  stosunku k3 proc. de 
zaciągniętej pożyczki, <

Po BDrawozdaniu dyrekcyi rozwinęła się o ż y w  to­
na dysknsya, w której podnoszono, jako douatu 
objaw działalności Spółki, .akt, że kapitały, kton 
dawniej węnrowaty z* granicę, obecnie, dzięki 
Spółce, nozostaję w kraju. I 4 ,

działają na płeć krem „Gdalisek“ A K 1-20 i mydło „macierzankowe" za 60 h. tylke Bracha; gubią wągry, pryszcze, czerwoność nosa i rąk, 
wygładzają skórę i nadają śnieżną białość. Proszę nieudolnych naśladownictw me przyjmować i żądać tylko Bracha. Do nabycia w składzie 
aptecznym „Sanitas* w Krakowie, ul. Długa Nr. 18. w drog. Mr. Link ul. Sławkowska, Spora i Sp. i L . Korzeniowski ul. Moryańska, 
L. Weindling ul. Grodzka, droguerya ul. Karmelicka 15 , Reim i Sp. Rynek, Drog. Reifera ul- Grodzka, Apteka Kedera ul. K^melicka 23.

J
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funKyonaryudze warsztatów oiu-ętowycn \ w i±am>
burgu. Uwięziony Anglik twierdzi, że intoresrje siq
sprawami marynarki i robił notatki dla Drywati
go nżytkn. Znalezione przy nim zapisał są b«
znaczenia, ale pclicya podejrz/wa, że waż^o dokuł
menty zostały może już wysiane do Londynu prze£
aresztowaniem.

W dalszjui ciąg.* dyskusji członek p. Ską^okl, 
krzędnik kolejowy, gorąco polecił życzliwości Rady 
nadzorczej 1 dyrekcyi wobec notorycznej drożyzny 

^dzielenie "urzędnikom Spółki 20 proc. dodatki- 
drożyźnlanago zwłaszcza, że pomyślny rozwój inte­
resów Spółki oraz na uznanie zasługująca praca 
urzędników, wydatek ten w zupełności usprawiedli­
wia. Wreszcie dokonano uzupełniających wyborów 
do Rady nadzorczej i wybrano ponownie wyloso­
wanych pp. dra Gustawa U j e j s k i e g o ,  Stanisła­
wa N i k i » s a  i B- S u l i mi r  ki ego .  Na cele 
humanitarne przeznaczono z czystego zyskc 2000 
foi on,

* Kartel frabrykantów spirytusu. Tutejo*.© fa­
bryki spirytusu utworzyły kartel i eona spirytusu 
podskoczyła z tego powoda o 40 pro. Rząd wdroży 
W tej sprawie śleJztwo, ponieważ kartele środków 
spożywczych t>ą zakazane.
* * P izeciw  opodatkowaniu To w . akcyjnych.
Z Wiednia donc-zą: Związek p r z e m y p ł o w c ó w  
uchwalił v. czoraj na zgromadzenia, w Którem wzięli 
udział zastępcy wszystkich wielkich towarzystw 
akcyjnych, rezolocyę przecfw zamierzonemu opodat­
kowaniu towarzystw akcyjnych.

irybst. Marynarze okiętów prywatnycu roz* 
poczęli dziś strajk. ,*£•. -Ątf*

^  Trzęsienie riem L ^
Marmarosz Sziqet. W  nocy z soboty na Nie­

dzielę oaczutc w tutejszej okolicy czterokrotne 
t r z ę s i e n i e !  z i e m i ,  Które nie wyrządziło 
jednak żadnej szkody. W wielu miejscowościach 
ludność przepędziła noc pod gołem niebem

Ustępstwa Chin, .
Londyn. „Times" donosi z P e k i n u :  Rząd 

chiński wczoraj wręczył o d p o w i e d ź  na
0 s t a t d i ą n o t ę  r o s y j s k ą .  Odpowiedz zre­
dagowana w duchu p r z y j a c i e l s k i m  . p o ­
j e d n a w c z y m ,  przyznaje Rosyi prawo z a- 
m i a n o w a n i a  k o n s n l a  w Kobdo, przyznaje 
rosyjskim poddanym prawo w o l n e g o  h a n ­
d l u  w M o n g o l i i  i innych okolicach, położo­
nych poza „wielkim murem“, oraz nr północy i 
na południu od wzgórzy Tlen-Szan.

Co do i m p o r t u  h e r b a t y  c h i ń s k i e j  
z Rosyi, oświadczają Chiny, że podług istnie­
jącej ustawy, herbata jest własnym produktem 
Chir i nie można jej wprowadzać napowrot do 
Chin, w cola sprzedania. r

Japonka a IFilny.
Berlin. „Lokal-Anzeigex“ donosi z  P e t e r s ­

b u r g a .  •
Wedle wiadomości z Tokio, rząd japoński ma 

się zwrócić do Chin o w y d z i e r ż a w i e n i e  
półwyspu K w a n t u n g  i południowej M an  j 
d ż u r y i. Rokowania rozpoczną się po przybyciu j 
do Pekinu ambasadora japońskiego. J a p o n i a ;  
m o b i l i z u j e  10 p u ł k ó w ,  k t ó r e  o d e j d ą -  
do  M a r  d ż u r y  i.

Bnlgarska t-Aademla uisilejętnnścl.
Soi la. Założony w roku 1869 Związek lite­

ratów w B r a i l i  przekształcony zosta1 wczo­
raj w A k a d e m i ę  u m i e j ę t n o ś c i .  W uro­
czystości wzięła udział para królewska, minister 
oświaty i inni dygnitarze Nowa Akadem a po­
siadać będzie 3 oddziały z 45 czronków Prezy­
dentem wybrano G e s z o w a .

Ennllvt win' i za.
Ay. (Francya nad Marną). Związek ndyka­

tów winiarzy uchwalił wczoraj po bardzo bu­
rzliwej dyskusyi, przeszkodzić dojściu dc skut­
ku ustawy o przyłączeniu okolic winnych Aube 
do Szampanii, ewentualnie zagrozić odmówieniem 
p ł a c e n i a p c d a t k ó w .

Zamordowanie uczonego*
Tripolis. Z Derna nadeszła wiadomość, że 

członek ekspedycyi amerykańskiej, archeolog. dr 
L a c u e , został z a m o r d o w a n y .

Wafók w BSarokn,
Tanger. (Biuro Reutera). Nadeszły, tu listy

z Alkassar,- donoszące, że mehallę (arm ie; suł­
tana silnie atakują s z c z e p y  r o w s t a ń c z e ,  
które otrzymały świeże zasiłki. B e r b e r o w i e  
s p l ą d r o w a l i  m i a s t o  Se f r u .

■ Rewoiucya w Paragwaju-
Buencs Aires. Jak donoszą dkiennCbS, wojska 

rządowe w Paragwaju pobiły rew-olucyc istów; 
300 ludzi miało strac.c życie lub odnieść rany

Wiedeń, Cesarz przyjął dziś ra pośłucnpiuu 
hr. Stanisława B a d '  n i e g o .
1 Konstantynopol. Sułtar zupełnie juz - wy­

zdrowiał.
; Konstantynopol. Turecko-bułgarska prowizo­

ryczna umowa handlowa zost tła sankcjonowaną,

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 

M i c h a ł  K o n o p t ń s  K i ,

N A D E S Ł A N E .

Artykały w tym dziale nie pochodzą od 
redakcji).

K a z im ie rz  W y e r y c h ie w ic r
o, k. notaryusz w Suchy 

przeżywszy lat 50, po uciążliwej cbcrooie, 
opatrzony św. Sakrem-mia-ni, zmarł w Krako­

wie 19 marca 1911 r.
Eksportacya Ł^łok z kościoła sw. Łazarza na 
dworzec kolejowy w Krakowie odoedzie s:ę 
dnia 21 mama 1911 r. o godzinie 10 rano. 
Nabożeństwo żatobiie odprawione będzie w 
kaplicy Kolejowej w Nowym Sączu we środę 
ania 22 b. m. o godzinie 10 rano, poczein na­
stąpi przeniesienie zwłok z dworca kolejowe­

go na cmentaiz w Nowym Sączu.
W smutku pazost -Ja rodzina zaprasza Kre­
wnych, Przyjaciół, Znajomych i pobożną Pu- 

\ bliczność n? te obrzędy. 4
OsoDne zawiadomi in a nie będą rozsyłane.

Zatłud pogrzeDowy Jana Wolnego.

j B u G a Ł i  s r s k a ,  K r z y s z t o f  a r y  
U P  ł k ó w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pimoie za gotówkę lub na spłaty nawet 
dwudzicstomiesięczde. Instrumenty używane od 
cen na i niższy ca.

L a b u ra to ry u m  ch em iczne

Dra Botesiawa Dribner?
w  Krakowie, plac Szczepański hr. 2

f e le r o n  415 c )  >,
•!!IIII S p e c y a l n y  d z i a ł :  ANALIZY MOCZU.

1487 11 30

(re le g ra m y „Nowej ńeform y* z 20 marca.)
N o w y Jork, Z M ek syku  nadchodzą s>pr*,ecz 

ne wiadomośi , Według jednych D i a z ma być 
rzeczywiście ciężko chory, według innych zaś, 
Diaz jest zdrowy i postanowił z całą energią 
wystąpić przeciw powstańcom i zadać im klęskę, 
spodziewając się, że beaą oni potem skłonniejsi 
do ustępstw.

W wielu miast eh Stanów Zjednoczonych po­
otwierano forma'ne biv :a  w e r b u n k o w e ,  
celem werbowania ochotników do ewentualnej 
w ypraw y do Meksyku.

, ■ zaręczeni.
Biala-tsieisko. Marzec 1911 Podgórze,

Lwów. ' ‘ Teleion Nr 1311

; Pierwszorzędny 2264 3 10
HOTEL „A U STR IA ”

50 pokoi. Światło ełoktr.Winda. Telefony.Łaziemd.

J u liu sz  T e o d o r  K ii łn e r ,
długoletni kierownik hotelu George’a.

z t i *  d L x q s i i a  n u s t Ł s r a .

tikorsa tetograklczn®.

igSapon11 do prania
f  bielizny z marką ochronną „koszulką1, do nabycia w każdym 

/  sklepie; naczki po 40 i 20 hal Trzeba żądać wyraźnie „Saponu"
i nie brać nic ‘n-i^go Grubo się oszuka, kto zamiast „Sapom" a

kup? jakiś inny bezwartościowy proszek. i f l
Wyról ohom, fabryki „Ergaita" Czmtawa laginklego w 8tarogan)zla (Ki. Pozna&tk1*', -

Kraków, Rynek gł. 1(3,
u wylotu ul. Grodzkiej. Yeiefon_IJą3

Na wesela i zebra­
nia tow arzyskie w y ­
pożycza p o r o -  any 

l  s zk ło ..
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Kandydat notnryclny
Uzdolniony do "ri^tytacyi poszuku,e "osaay. 
l  iro : £ a  Ady dat ®i .arya ln y  poetę restante 
irahów, za < kaz. kwitu insor. 2438 1 5

flota ity? nittaia
w i-., zo sklepem, w domu murowanym w .Spyt­
kowicach obok Zatora, przy nader korzystnych 
zarunkacr zaraz do sprzedania. — Zgłoszenia 

Wojciech Pasternak, piekarz, Spytkowice obok 
Zatora. 2436 1 3

So sprzeteia
kredens iredni z płytą, 2 łóżka staroniemieckie, 
różne szafy, biurka większe, komoda, kanapy, 
kredens kuchenny, lodownia pokojowa większa, 
’ ampy różne, k i1’.a maszyn do szycia, wanna, 
parawany, wózek dziecięcy, "krzypce lepsze, 
■doły, cytra, samowar i różne inne rzeczy. Naj­
taniej sprzedaje katolicki handtl mebli używa­
nych i różnych rzeczy. Kraków, ul św. Jana 
1. 14, sklep. ‘ " '  r 2429 1 9

M s z  filozofii
(matematyŁj udzirla lekcyj matem., fizyki, ła­
ciny w zakresie karsu gimn. Adres: Dni™ Ja­
gieł!. J. W . Nr. 204. 2428 1 3

W i o b n c P  1 1 ' L o W ł o s i  a  1 9 1  u

.M A G A Z Y N  H E N R Y K A  S C H W A R Z A
E rd ó w , U  'tf ódzba I. 13. - - - - Tg?e!on 43.

Afiies telejr. .

H m śc i 'Ttfldłle, jedm bia^! fio tm  ok?y3is, kostyumy, paltoty!
Własne pratoważe.

P r z y  z a k u p r J e  k o r z y s t n a  w y m i a j a  r u b l i !  2231 o as P r ó b y  f r a n c o  n a  2 a d a t i i e !

F o r t e p i a n
czarny krotki, w  dobrym stanie, z po 
wodu wyjazdu zaraz do sprzedania. — 
Wiadomość: ul. Zyblikiewicza 16, par 
ter, na prawo. 2331 3 3

Z d r ln a  kurfear^a
poszukuje miejsca od i  kwietnia. W ola łby  na 
prowincyi lub do wyższego domu. Ul. liolnych 
Młynów 7, n stolars i - ■_ 2370 3 3

S toły m a rm urow e ■
automat muzyczny, krzesła politnrowane, stoły 
i krzesła ogrodowe, lrotra, kanapki i t. p są 
tanio do sprzedania. Wiadomość ul. Mostowa 
12 u Antoniego Tyłki. ■ T*' - 234’7 3 4

'  ^niozych , leinych, ekono- 
U l l l iC t fb l l l .y • n.ów, stelmachów, kredenso­
wy ch, polowych, handlowcć w, Agencya „Helios" 
Śniatyń. 2422

W  Z a k o p a n e m
do sprzedaniu willa prawie nowa, dachówką 
kryt», przy ulicy Chramcóu ki, blisko dworca 
kolejowego, Wiadowwś* i adres: Willa Laura, 
Chramcówki, Zakopane, 1338

Idolnj p n w t  ttrawy
pra "mik z egzpminem państwowym, lat 27, 

- władający językiem polskim i niemetkim, po­
hukuje pOoady w kantorze, domu handlowym 

lub zakł idzie przemysłowym. W  razie potrzeby 
może złożyć karoyę. Zgłoszenia pod adresem: 
Pomocnik b lw -o w y  poste rest. K rak ów .

2427 l b  T i

SALON SZTUKI
w salach magazynu fortepianów firmy:

B. (febryelska
Rynek główny 35 (Krzysztoiory).

Autorowie dzieł wystawionych: 
Axbutowicz, Boznańska, Czajkowski, Sc 
Bembteki, Fałat, Filipkiewicz, Grott, Hef- 
mann, Januszewski, Kamocki, Karpiński, 
drKunzek, Malczewski, Makarewicz, Me­
hoffer, Pochwalski, K. Podgórski, Sichul­
ski, Stanisławski, Szankowski, Uziembło, 
Weiss, Wyczółkowski, Żelechowski, żar- 

,  .1019 necki i inni. 55 o
Salon otwarty od godziny 9— 7 wieczór.

(7stęp bezpłatny.
Sprzedaż także n» spłaty do 20 miesięcy

Czyszczenie (Vien!
Posadzek, zapuszczanie i froterowanie 
tychże, wykonywa zakład czyszczenia

„ A K T u r - . " -
Ceny niskie. Ludzie fachowi - Adres: 
ul. Gołębia 1. 16. 2434

Do sprzedania
z powodu wyjazdu urządzenie pokoju 
jadalnego. Ul. Długa 50, I p., na pia- 
wo, do 1 kwietnia. 148 1 3

Związek ochrony browaró 
Król. Galicyl 1 Lodomeryi z W. 
Es. Krako wshlem w Krakowie,
ogłasza mniejszem

^ n d s n r s
na posadę sekretarza, do obję­
cia z dniem 1 kwietnia 19ll 
rot u.

Wymagane jest wykształce­
nie uniwersyteckie; pożądana 
znajomość przemysłu browar­
niczego. Pensya roczna 5000 
koron.

Wiadomości bliższych udzie­
la p L. Kaden we Lwowie, ul. 
Jagiellońska L  7 ,  I I  p., ciokąd 
też wnosić należy udokumen­
towane podania. ^ 4 5 1  4

Jut zMtyla cn- 
n y
r a i  l l i i t

HE. i  św. Knjia L 5.
Dostawa do domów na żądanie. Sprze­
daje mleko, maslr deserowe i kuchenne, 
oraz ser „Rrowenthalei" i inny. 2430 1 b

METODJj BERLITZfl
uazieiają lehcyj osobnych i zbiorowych:

Francuz z wyzsz, wykształ.

A n g l i k  z wjższ. wykształ.

z wyzsz. wykształć. 
K r a k ó w ,  ś w .  J a a a  3 * 1  p . 1387 14 o

W a p n o  4 - le t m e
około 12 m.a. zaraz do sprzedania.- W ia­
domość: ul. Łobzowska 1. 15. 2301 3 3

$!«?o Jtautty&lsHi*
„Z. Jasińskiej11 

Warszawa, M z i w s k a  19,lei. 191 u,
poleca: nauczycielki, bony, frehlanki, 
zarządzające, ochromarki, gospodynie, 
panny służące. —  Angielki, Francuzki, 

. Niemki sprowadza z własnych biur 
z  zagranicy. 2263 2 2

W Zakopanem
do Wyuajęoia iia uały beZun 1911 i*. 
Willa nowa, oddalona ł 1/, kim. od dwor­
ca kolejowego, ogrodzona, z trawnikiem 
dooKoła, tuż nad wysokim brzegiem Du­
najca położona, składająca się z trzech 
pokoi, kuchni, sionki, osobnego pokoju 
z piecem kuchennym, wozowni i stajni. 
Wiadomości udzieli ■ kancelarya Dra Fr. 
Bardla w Krakowie, Małj Rynek 1. 2425

F a n E a
inteligentno, poszukuje zajęcia w sklepie, kwia­
ciarni lnb mleczarni, albo na wsi do wyręcze­
nia w gospodarstwie. Zgłoszenia pod M . %V. 
poste rest K r a k ó w . 2380

821 22 0

Set?* tyictafKa
z dłuższymi świadectwami, potrzebna 
od 1 kwietnia h. r. —  Zgłaszać się do 
Miejskiego Urzędu pośrednictwa pracy 
w Krakowie, pl. W  W. świętych 1. 1.

2401 3 3

A S T M A
duszność wskutek kataru

znika natychmiast 
przez Droszek i papierosy 

Dra Clerego. Próbki za darmo, opłatnie. 
Pisać pod adr. Dr C lery, 53, Boulevard 
St. Martin, Paris. 168 24 36

najskuteczniejsze nacieranie 
na reumatyzm, łamanie w ko­
ściach, podagrę i ischias. —  

Cena flaszki 1 kor.

1355 „ Skład główny ^10 20 
AdMu m „Białym 0rł2m“ 
Kraków, Rynek A-B., Hr. 45.

P r P k t y l r a
ktOry bezbłędnie pisze po niem;eckn, 
przyjmie dom handlowy S . S i a i c r ,  
K ra k ó w , Kolejowa 7. 2311 3 3

POfyCZfel i
dla P, T. urzędników, w ogólności proiesorów, 
nauczycieli, oficerów, adwokatów notiry.szy, 
lekarzy, inżynierów, księży i straży skarb, od 
nadstr. za kondyktem i bez, załatwia inf-rina- 
cye w sp.awie uDezpieczenis życia, ndzieli: Re- 
prezemacya „ B e a m t e n  V e »* e in u “  Lwów, 
ni. Kopernika 28, II piętro. * 1989 7 11

L. cz. Nc. I. 10/11 2440

SZKOŁA '5KJMJ I SZYCIA
Wandy Włoszczyńskiej

b. uczennicy prof. K\ Lemańskiego w Warszawie, dyplom ow ana  przez 
Paryską Akademię Umiejętności (system franc. i  ang.) oraz

Pracownia sukien i kostyumów takich
c  r i r j n ł J Ł "

pod osohistem kierownictwem, wykonanie wykwintne i punktualne, krój fianc. i argiel.

K r a l ó w ,  u l i c a  K a r m e l i c k a  i .  1 6  I .  p *  2229 2 6

CesielnieFabryki dachówek, dren, wapna
buduje i urządza

Inżynier t a r a n  l Ciesielski
Kraków, ulica Garncarska 1. 14.
198 Telefon Nr. 1079. 13 O

Dr med, dentysta
potrzebny do kilkumiesięcznego zastęp­
stwa we Lwowie. Zgłoszenia listowne 
przyjmuje Auministracya „N. Reformy" 
pod L. 24(l0 2400 2 2

Własne 
w y r o b y ! wyroby!

S m &  I h n a t o w l c z
T5 ’ sklepy własne:

L w ó w ,  K r a k ó w  i  P r z e m y ś l

poleca: * -£ł 1734 4 o

P r a w d z i w e  i t i f e e k o  o g ó r k o w e  T  k o r o i ^ a .
P r a w d z i w y  K r e m  o g ó r k o i v j  1  k o r .  
P r a w d z i w y  P u d e r  © g ó r k o w t y  k o r .  
P r a w d z i w e  M y d ł o  o g ó r k o w e  1  k o r .
O d z n a c z o n e  s r e b r n y m  m e d a l e m  c. k. Ministerstwa handlu.

Do wydelikacenia i upiększenia twarzy. Znakomite, prawdziwe, naturalne. 
Oprócz w sklepach własnych wszędzie do nabycia. Żądać wyraźnie tylko

wyrobu -

- J A N A  I H N A T t t W I E Z A .

MeMekućhenne
przedpokojow e, paki na w egle paten­
tow e, zm yw alnie najnow szego stylu, 

poleca

E. Plessner, Kraków
Szewska 21 , I. piętro.826 23 48

I  M K 04. ^ © © © —

w Wiktir Mn
:(w, El. Sw. Jana 1 .1 4 1. p. 

B i f i s l i S :  b i l ,  Podzamcze 2Gi p.
i zadowo upoważniony geometra cywilny, 
inż. kultury, leśnik z akadem. wykształ­
ceniem ; przeprowadza podziały i pomiary 
g-untów, nowe zdjęcia dla regulacyi 
miast-, niwelacye, plany bud. wodocią- 

kanalizacyi, urządzenia gospo- 
2262 darczoleśne i t. d. 2 0

Kraków, ul. GrouzHa 13.
poszukuje zupełnie uzdolnionych

k r a w c ó w  d a m c k i c h .
2349 3

D r j ć i i h
poszukuje do nauki malarskiej Zakład 
art.-malarsai J a p a  K u sa i w  Lim a* 
nOW ej. 2226 6 6

t alwA
katolik, z odbytą praktyką sądową i kilkuletnia 
adwokacką, mogący prowadzić kancelaryę sa­
moistnie, przyjmie posado od 1 kwietnia b. r. 
Zgłoszeni pod ,K o n c y p le „ t  2 3 2 6 “  przyj­
muje Administracja „N. Reformy". 2326 3 3

Z powodu wyiu/du
meble i rzeczy uo sprzedania. Plac Ma­
tejki 1. 1, I p., Nr 3. 2314 3 c

Ptęć pokot
na parterze, Gołębia i. 5, na biura lub 
spokojny interes od 1 kwietnia do wy­
najęcia. Wiadomość: Długa 1. 10, I p., 
u p. Girtlera. 2250 5 5

Sklei ieweni. na biuro lab skłaa 
m, wynajęcia od 1 kwietnia. 
Ul. św. Krzyża 5. 2313 5 0

w stylu barokowym, z powodu wyjazdu 
do sprzedania. UL Zyblikiewicza 16, 
parter, na prawo. ' 2405 2 i

Ttarszy profesor
przygotowuje uo egzaminu dojrzałości 
z gimnazyum, seminaryum nauczyciel­
skiego i egzaminów wydziałowych. —  
Wiadomość: „ 2 8 6 -4 * *  poste restante 
K w a k ó w ,  ' ’ 2351 2 2

Do biura fabrycznego potrzebny sa­
modzielni 2365 2 3

Korespondent pulMO-niemieckl
biegły w stenografii i w pisaniu na ma­
szynie. Oferty własnoręczne z oapisem 
świadectw pod B. S. 1850 do Gl. Agencyi 
dzienników i ogłoszeń, Sławkowska 2.

W Królestwie
niedaieko granicy, paręset dębów du sprzedania 
Znakomity materyał stolarski i budowlany. — 
Oferty tylko listowne z podaniem cen i waran 
ków. Adres: dla p. A. D., K.aków, ul Flory 
ańska 15, u pp Wiszniewskich. < 2364 2 2

Pierwszorzędna galicyjska faiiryhti 
powozów, wózków i Silili

uknie wizytewe i spaesrowe. 
kostyumy i paltoty damskie
o jak najiepszem wykończeniu i fasonie, poleca

WIKTOR SRONIOWiCZ
Kraków, ul. Szczepańska 1. W  w biuuccch i haikach.

Nikt, nie będzie się obawiał łysiny, skoro 
stale będzie używał znakomitego i odży­
wczego proszku do pielęgnowania włosów

1878 9 10

U c y t a c y a
D nia  5 k w ie tn ia  1911 r . o godzi­

nie 9 rano sprzedaną zostanie w Są i 7ńe 
powiatowym w Czarnym Dunajcu w dro­
dze publicznej dobrowolnej licytacyi 
realność lwh. 1185 w Czarnym Dunaj­
cu Henryka Pacanowera i Zygmunta 
Stottera dotąd własna, składająca się 
z obszernego piętrowego murowanego 
budynku, fronrem dc rynku obróconego, 
tudzież z mniejszego budynku partero­
wego drev-nianego i z obszernego fo- 
grodu.

Cena wywołania wynosi 32 tysiące 
koron, którą nabywca złożyć musi do 
sześciu miesięcy.

Wierzycielom zabezpieczonym na tej 
realności, zastrzega się ich prawa za­
stawu bez względu na cenę sprzedaży,
C. k. Sąd powiatowy w Czarny Dunajcu 

Oduział I.,
dnia 7 marca 1911.

9

najpiękniejsze i najtańsze

krzewy i 
śliny na

drzewa ozdobne do parków, ro- 
źywopłoty. oraz wszelkie flance

leśne, nasiona drzew leśnych o najwyższe]
sile k:’ełkowania —  poleca

Zarząd Szkótek i W ieszczam i nasion
w Zassowl.  pod Czarną (Galicy; >.

£295 3 5

» © • © • © • • • — i— **®— U

w pakietach po 25 bal. ao nabycia w 
aptekach i drogueryach. s 373 31 3C -

zaszczycona protektoratem Wysokiego 
Wydziału kiajowego . odznaczona naj- 
wyższemi nagrodami na wyscawach kra­
jowych —  rozszerzywszy swoje war­
sztaty przez wprowadzenie maszyn, za­
mierza otworzyć skład swoich wyiobów 
w Krakowie i a o s z  ik  jb  w  ty m  c e ­
lu  o d b io r c y  to w a r ó w  w  k o n r t .  —  
Kaucya wymagana. Ofeity proszę wno­
sić do 15-go kwietnia 1911. —  Aires: 
W. Siwiński, Stanisławów, fabryka po­
wozów. 2374 3 7

M a s ło
naturalne, codziennie świeże w 5 klg. paczkach 
za l i ‘60 kor. Miód pszczelny kuracyjny w 5 
klg blaszankach za 7 — kor., wysyła franco 
do każdej stacyi pocztowej za pobraniem Jó­
ze f K oLSianły ó a ru a ś , Szepesćlalu (W ę­
gry). Na próuę 5 klg. paczka '/, masła '/.  mio­
du za 9-40 kor. opłatnio, , 238P 2 10

jak łamanie w rękach lnb w nogach, ból w krzyzacb, ból zębów lub głowy 
usuwa przez pierwszorzędne powagi lekarskie'polecane .prawnie ochronione

nacieranie pod nazwą ” i isp 29 3c

© t a t t o m e i i t o L
l c h t i o m c n t c i  jest wtedy prawdziwy, jeśli prawnie 
chronione opakowane jest zaopatrzone plombą. : : :

w Krakowie Ichtiom?nfol wszędzie do nabycia.
Jeśli gdzie nie ma, należy sprowadzić wprost z Laboratoryum chemicznego 

Aptekarz? Szymona Edelmana w  Samborze I. 6.

Pocztą wysyła s ię  opłatnie (fraiico) 5  flaszek za 6  koron, albo 10 f laszek franco za 10 koroi
Drukarni Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10, Bzadca drukarni L. K. Górsiki.


